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PIŁKARSKICH VW-B ■■ Jeszcze się nie zaczęło

a juz sensacja

SYDNEY, w ramach przygotowań 
pływackiej ekipy Australii do mi- 
strzottw imperium Brytyjskiego, na 
pływalni w Tonswille 15-I«tn'a 
pływaczka Sandra Morgan ustano­
wiła dwa rekb dy świata. Morgan 
startowała na- 55 y pływalni 1 na 
S?o y uzyskała ona wspaniały re­
zultat 10.15.0 poprawiając rekord 
świa’a na tym dystansie ustanowio­
ny w tym roku przez je.l rodaczkę 
Ilse Konrads. Konrads miała 10.16.2.

Wynik Morgan ha 880 y jest 
lepszy ort rekordu świata na 800 
m. Oficjalny rekord na 900 m usta­
nowiła również lisa Konrads kiedv 
bila rekord świata na 880 y. Taić 
więc Morgan poprawiła dwa rekor- I
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Sensacja: Licis-Contreras 6:2, 6:2, 8:6!!!
sa

Polska-Meksyk 1:0
SPOTKACIE SKONECKI-LLAMAS

przerwały ciemności
przy stanie setów 2:1 dla Polaka

Pancho Contreras schodzi
Andrzejkortu pokonany.

Włochy
i Anglia
już w półfinale
Pucharu Davisa

WioW Kopenhadze (Dania

Pu-
charu Davisa strefy europejskiej 
Do półfinału' zakwalifikowały sir 
już Włochy, klóre |>ro.vad’.ą z. Da 
nią 3:0. oraz' Anglia, która’ prowa 
dzi z MIF '3:0

Fot. „PS" — M. Szymkowskl

.•hyt. Scai boroogh (Anglia — NRFl.' 
Paryżu (Francja — Szwecja) I 
Warszawie (Polska — Meksyk)

Licis, przy akompaniamencie 
„sto lat" wylatuje do góry 

na ramionach kibiców

Austriak Huber na Maico wygrał podczas czwartkowego moto- 
crossu wyścig w kat. 350 ccm, chociaż tracił cenne ułamki 

sekund na efektowne skoki
Fot. ..PS" — M. Szymkowskl

Druga porażka 
żKżfowrow w Anglii
Drugi mecz reprezentacji żużlo­

wej polski, rozegrany . w Ipswich 
zakończył się ponownym, wysokim 
zwycięstwem drużyny angielskiej 
71:20. Najwięcej punktów dla zwy- 
clęzców zdobył były mistrz świata 
Peter Craven - 18. nie przegrywa­
jąc ani jednego wyścigu. Z drużyny 
polskiej najlepiej jeździł Kapała, 
zdobywając 10 pkt.

Wyniki dwóch pierwszych me­
czów Anglia - Polska ńle wzbudzi­
ły wielkiego wrażenia wśród dzia­
łaczy żużlowych w Szwecji. Oświad­
czyli oni. że nie osłabią swego ze­
społu na spotkania Polska — Szwe­
cja, gdyż wiedzą, jak trudnó jest

z Polakami wygrać na polskim te­
renie. Zresztą, jak oświadczył red. 
Andersson;.; z ' Anglikami ‘jest • tak 
trudno wygrać na ich 'torach, jak 
łatwo z nimi wygrać na swoich.

Ostateczna szesnastka zawodników 
na finał europejski w < Warszawie 
skompletowana zostanie 1uż w nie­
dzielę. gdyż wVixJO (Szwecja) od 
będzie się finał skandynawski z 
udziałem 11 Szwedów. 3 Norwegów. 
Duńczyka I Fina. Ośmiu najlep 
szych zdobywa prawo wyjazdu do 
polski. Drugą'ósemkę stanowią żu­
żlowcy z finału kontynentalnego w 
Oberhausen, w tym 4 Polaków. ,

W. K.

ląmi. 2:0. Daemon pokona! Davld- 
dona 3,6. 6:3 6:0. 6:0, a llaillel 
wygrał z Schmidtem 6:3, 6:3, 6:*!

Szczegółowe rczulhily .wszyst­
kich spotkań podamy w numerze 
poniedziałkowym.

Transmisje radiowe 
z meczu 

Polska - Meksyk
Podobni? jak w piątek, także 

robotę 1 niedzielę br ’ą przez P
skle Radio trans.iiliowane
spotkania Polska — Meksyk, 
portaż dźwiękowy z soboty 
stanie nadany w godz. 20.10
20 50 w pt ogromie II. a w nle-
dzielę dwukrotnie: o godz. 15.40- 
16.00 w programie II oraz o godz. 
18.45 — 19 00 w programie I. 
Sprawozdawcą będzie red. Bogdan 
Tomaszewski.

OOHATEREM dnia stał się 
"Andrzej Licis, który raz je­

szcze dowiódł, że wszelkie prze.
powiednie obliczenia mogą
wziąć w leb. kiedy w grę wcho­
dzi pracowitość, ambicja i nie­
ustępliwość. Wbrew wszelkim 
przewidywaniom tenisista ka­
towickiego Baildonu, który po­
twierdził swoje tegoroczne po­
stępy, pokonał Pańcho Contre- 
rasa w 3 setach: 6:2, 6:2, 8:6.

. To nic, że Meksykanin nic 
miał swego najlepszego dnia. 
Licis górował nad nim zdecydo­
wanie w -pierwszych dwóch se­
tach,' wygrywał pełne napięcia 
pojedynki, demonstrując obok 
swej. szybkości, inteligentną i 
skuteczną grę, popartą zupełnie 
poprawnym serwisem', znacznie 
lepszym niż w ubiegłych latach 
bekhendem i doskonałymi pas- 
sing- shotami.

Zaskoczony nieoczekiwanym 
oporem Meksykanin, był wy­
raźnie speszony i grał nie tylko 
bez szczęścia, ale i bez jakiejś I 
rozsądnej myśli. Zwycięstwo Li- I 
cisa jest jak najbardziej zasłu- | 
żonę. i

Władysław Skonecki, który

PIŁKARZE HISZPANII
przy jadą do Polski

o

1

o europejski Fochs
Red. Grzegorz Aleksandrowicz telefonuje

SZTOKHOLM 6.6 (tel. wł.). Wydarzeniem, które nas, Pola­
ków. w piątek bardziej interesowało, aniżeli rozpoczynające 
się w niedzielę mistrzostwa świata, było losowanie elimina­
cji Mistrzostw Europy w Piłce Nożnej. Tak więc po długich 
dyskusjach mistrzostwa te dochodzą wreszcie do skutku. 
Obradujący w Sztokholmie Kongres Europejskiej Unii Pił­
karskiej uchwalił ich projekt w czwartek nieznaczną więk­
szością głosów: 15 krajów wypowiedziało się za tą im­
prezą, 7 było przeciwnych, m. in. Anglia, Niemcy Zachod­
nie, Belgia i Szwecja, a 5 wstrzymało się od głosu.

W piątek wieczorem w hote 
łu „Foresta" w Sztokholmie do­
konano losowania pierwszych 
par. Polska trafiła ną przeciw­
nika, o którym nie marzyli na­
wet najzagorzalsi kibice piłkar-
scy, mianowicie na HISZ-
PANIĘ. Na wiosnę przyszłego 
roku zobaczymy drużynę Alfre­
do di Stefano w Polsce, bowiem 
Polska wylosowała pierwszy 
mecz na swoim terenie. Rewanż 
rozegrany zostanie w Hiszpanii 
jesionią 1959 r.

W turnieju bierze udział osta­
tecznie 17 krajów: Austria, Bul-

garla, Czechosłowacja, Dania, 
Francja, NRD, Grecja, Węgrj 
Irlandia, Norwegia, Polska, Por­
tugalia, Rumunia, Hiszpania, 
Turcja, ZSRR i Jugosławia. Po­
nieważ zgłosiło się 17 państw, a 
więc ilość niedogodna do prze­
prowadzenia turnieju systemem 
pucharowym, zaistniała koniecz­
ność przeprowadzenia jednej 
wstępnej eliminacji. Los wyzna­
czył do niej Czechosłowację i 
Irlandię. Oba te kraje muszą 
rozegrać dwa mecze, tzn. ii 
siebie i na boisku przeciwnika, 
do marca przyszłego roku.

J *

■ji a J •••• ’ ’ ::"'i

ze Sztokholmu:
Pierwsza runda turnieju od­

bywać się będzie między kwie­
tniem i październikiem 1959 r., 
ćwierćfinały między listopadem 
1959 r. i majem 1960 r., półfi­
nały i finał rozegrane zostaną 
na terenie jednego kraju, jesz­
cze nieokreślonego, w czerwcu 
lub lipcu 1960 r.

A oto szczegółowe wyniki lo­
sowania pierwszej rundy mi­
strzostw Europy, zwanych dla 
odróżnienia od klubowego pu­
charu Europy, Pucharem Naro­
dów: Węgry — ZSRR, POLSKA 
— Hiszpania, NRD — Portuga-
lia, Jugosławia Bułgaria,
Turcja — Rumunia, Dania — 
zwycięzca. meczu Irlandia — 
CSR, Francja — Grecja i Au­
stria — Norwegia.

Zwycięzca meczu Węgry — 
ZSRR spotyka się w ćwierćfi­
nale ze zwycięzcą meczu Pol-
ska
spotkania NRD

Hiszpania. Zwycięzca
Portugalia

grać będzie ze zwycięzcą spot- 
kainia Jugosławia — Bułgaria 
itd.

Uchwalenie mistrzostw Europy 
było jedną z najpoważniejszych 
spraw załatwionych przez Kongres 
UEFA.

Obradujący następnego dnia Kon­
gres FIFA przyjął dwóch nowych 
członków, a m anowicie Koreę Po­
łudniową i Republikę Dom n.kań­
ską, tak, że obecnie FIFA liczy 
91 członków. Kongres FIFA załat­
wił ostatecznie ciągnącą się od kil­
ku lat spraw.ę wymiany kontuzjo­
wanych zawodników podczas me­
czów o mistrzostwo. 46 głosami 
zmieniono obecnie przep.sy, dopusz­
czając do wymiany bramkarza w 
ciągu całego meczu i jednego za­
wodnika z pola w ciągu pierwszej 
połowy.

Przewodniczącym FIFA wybrany 
został ponownie Anglik DREWRY. 
Do komisji sędziowskiej FIFA wesz­
li dodatkowo’— ANDREJEVIC (Ju­
gosławia) oraz LIND BERG (Szwaj­
carią). Następny kongres FIFA i 
UEFA>~odbędzie się w końcu sierp­
nia 1960 r. w Rzymie, natomiast 
komisja Pucharu Europy zbierze 
ślę już w dniu 2 lipca br., .w Can­
nes. Ma ona do załatwienia' -kilka 
spraw dotyczących zmian regula­
minowych i terminarza rozgrywek 
klubowego Pucharu Europy. Warto 
dodać, ze zgłoszenie drużyn do Pu­
charu Europy musi nastąpić do dnia 
15 czerwca 1958 r.

•Oto w skrócie najważniejsze dla 
nas wydarzenia na dwa dni przed 
mistrzostwami świata. Wszystkie 
drużyny — finaliści już na miej­
scu' przeprowadzały w piątek tre­
ningi: .Tako ostatnia 
czwartek do Goteborgu drużyna

gry 
Ro­
zo

bardzo i Tym razem Staszek BaranSpotkanie, które się

— NRF 
Fot. CAF

Kraków
września, Warszawa —

Białystok —

Olsztyn —

września

września, 

września,

przewtdzla- 
Gdańsku.

Gdańsk —

X etap, 20 września, 
Radom.I etap, 9 

Białystok.
II. etap, 10 

Olsztyn. -
III etap, 11 

GdaAsk.
W dniu 12

lometrażu poszczególnych etapów. 
Ustali to bowiem owa para przed­
stawicieli . PZKol. . w porozumieniu 
z poszczególnymi OZKol.-atnl.

V etap, 1« września, Toruń — 
Poznań.

Vi etap, 11 września, Poznań — 
Jelenia Góra,

VII etap, 19 września, Jelenia 
Góra — Opole.

Vin etap’ lł wweśnla, Opole — 
. B16|BK0a

W dniu 18 września - przewidzia­
ny jest odpoczynek w Bielsku

ny jest odpoczynek w
IV etap, 13 września 

Toruń.

IX etap, 19 września. Bielsko 
Kraków.

. XI etap, 21 września, Radom — 
Warszawa.

Na trasie jednego z etapów prze­
widziany jest wyścig w dwu czę­
ściach. a więc wyścig odbędzie się 

Półetapach: na jednym z 
Przewidziany jest nadto 

wyścig pojedyńczo na czas, a po 
przerwie 2-godztnnej - wyścig ze wspólnym startem. 8

KOMUNIEWSKI .TEDZIE 
DO AUSTRII

Zarząd PZKol. zaakceptował pro­
pozycję Komisji sportowej wv. 
jazdu ną wyścig Dookoła Austrii 
.tiT..12 L*PxC#> Henryka Komunlew- 
skleęo, który w ten sposób uzu­
pełni skład zespołu ustalony jużW*1?’ Czarnecki,5 Zblg- 
"'«w Glowaty I Henryk Kowalski), siimńik^ bWzle «o™» sieminsKi z Legii. Ż,Wt

na spotkanie z Llamasem sta- i
nął jako faworyt, miał daleko | Przed piłkarskimi mistrzostwa- 
trudniejszą przeprawę. Llamas ,n^ świata w Szwecji — nowy 
był tego dnia o sto procent lep- ! stadion (na 40 tys. widzów) 
szy od Contrerasa, a Skonecki ■ w Malmb, gdzie w niedziele od­
był bardzo nierówny. | będzie się spotkanie Argentyna

Obok niezwykle błyskotli­
wych. wzbudzających pełne za­
chwytu westchnienia znawców.
zagrań — psuł mnóstwo pro­
stych piłek, wypuszczając kil­
kakrotnie z ręki szansę zdoby­
cia wygranego już niemal seta.

przedłużyło, zostało na skutek 
zapadających ciemności przer­
wane przy stanie 7:5, 6:8, 6:3 i 
3:2 dla Skoneckiego. Dokończe­
nie gry nastąpi o godz. 16.00 w 
sobotę przed grą podwójną.

W sumie pierwszy dzień spot­
kania przyniósł masę emocji, 
nabawił co słabszych nerwówo 
widzów o lekkie ataki sercowe, 
dowiódł raz jeszcze, że nie taki 
diabeł straszny, jak go malują

bramki nie zdobył. Bramkarz 
Lechii, Henryk Gronowski zde­
cydowanym wybiegiem wy- 
piąśtkowal piłkę daleko w pole.

Z meczu ŁKS — Lechia 4:0 
Fot. Arsen

Drugie spotkanie meczu Sko-
necki — Llamas (na zdjęciu) 
zostało przerwane z powodu 
zapadających ciemności przy 
stanie setów 2:1 i pernótp 3:2 

dla naszego reprezentanta
Fot. „PS” — M. Szymkowskl

irasa xv vn
' EGOROCZNY wyścig kolarski 
Dookoła Polski tędzle miał cha­

rakter podwójnie jubileuszowy, ja­
ko. że pierwszy- odbył się przed 
30 laty i obecnie rozegrany będzie 
XV z kolei. , . , ;

Trasa XV Tour de Pologne jest 
luż ustalona pomiędzy Polskim 
Związkiem Kolarskim I Redakcja 
..Przegląd Sportowy", które są 
współorganizatorami tej Imprezy.

W najbliższy poniedziałek. 9 bm. 
wyjeżdża w teren dwu przedstawi­
cieli PZKol., Stanisław Was lew- 
skł I Aleksander Zaranck. Mają 
oni na celu skontrolowanie stanu 
szos wytyczone! trasy Tour de Po- 
logne oraz porozumienie się z po­
szczególnymi Okręgowymi Zw. Ko­
larskimi w sprawach organizacyj­
nych I sportowych

Po- przyjeźdzle przedstawicieli 
PZKol. poinformujemy naszych 
Czytelników o szczegółach związa­
nych z wyścigiem Dookoła Polski, 
zanim to jednak nastapl podaje- 
my trasę XV Tour de Potogne. Nie 
określamy Jeszcze dokładnego kl-
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Bołotnikow
Rjachowski

Ter-Owanesjan 
na Memoriale

MOSKWA, 6.6 (tel. wł.). Zna­
ny jest już skład drużyny ra­
dzieckiej na zawody o Memo­
riał Janusza Kusocińskiego. 
Ekipa ZSRR liczyć będzie 12 
osób, w biegu memoriałowym 
uczestniczyć będzie najlepszy 
ohok Włodzimierza Kuca 
długodystansowiec radziecki 
PIOTR BOŁOTNIKOW. Obok 
niego przyjedzie znany śred- 
niodvstansowiec EUGENIUSZ 
SOKOLOW (1:50,4 1 3:41-7 W 
roku 1957), dwóch sprinterów 
— LEONID BARTENIEW i 
JURIJ KONOWAŁOW, którzy 
w ostatnich dniach uzyskali 
po 10,4, rekordzista ZSRR w 

skoku wątlał IGOR TER OWA- 
NES’AN oraz były rekordzista 
DIMA BONDARENKO. dwóch 
do^konalyęli trójskoczków, z 
których, każdy ma już na 
swvm koncie wynik ponad 16 
m — OLEG RJACHOWSKI i 
WITOLD KREJER oraz 0- 
szczepnik WIKTOR CYBULEN- 
KO. Z kobiet przyjadą ELEO­
NORA BOGUN — młoda spe- 
cjarttkn w rzucie oszczepem, 
rekordzlstka świata na 400 m 
i b. rekordzistka św'ata na 
220 y — MARIA ITKINA oraz 
najlepsza w ub. roku zawod­
niczka europejska w skoku w 
da| NINA KAZMTNA. Kierow­
nikiem drużyny będzie P. G. 
Jersrow, starszy trener klubu 
CSKMO.

DALSZE ZGŁOSZENIA
Z NRD przyjeżdża piątka 

bardzo dobrych biegaczy z czo­
łowym średniodystansowcem 
europejskim SIEGFRIEDEM 
HERMANNEM i wicemistrzem 
oHmpljslrm na 3590 m KLAU­
SEM RICHTZENHAINEM na 
czele. Na 3000 m prawdopodob­
nie startować będą Grodntzki. 
iWnlcke i Hermann. Roinna- 
gcl ł Richtzenhain pobiegną 
800 i 1500 m. Ohok biegaczy 
przyjeżdżają do Warszawy: o- 
szczennik AHRENDT. mlociarz 
NIEB1SCH i dyskobol BERG, 
ńraz skoczkowie THIERFEL- 
DER i PFETL. Przyjadą rów­
nież: specjalistka biegu na 80 
m pi btcheRT i skoku wzwyż 
RIEBMV.

Finowie przysyłają dwóch 
długodystansowców — TUO- 
MAALE i HOYKINPURO, O- 
szczepnika AHVANIEMI — re­
welację uh. sezonu, skoczka w 
dał PORASSALMI i trójskocz­
ka RAHKAMO. z Norwegii 
przyjedzie znakomity sprinter 
NIELSEN, plotkarz OLSEN i 
długodystansowiec TORGER. 
SEN.

Szwajcarzy przysyłają zna­
komitego RENE WEBERA, 
który w ub. sezonie miał 47.0 
na 400 m nraz średn’odystan- 
sowca WAFGLI. PZLA ocze­
kuje jeszcze na zgłoszenia 
imienne, zawodników Grecji, 
Szwecji i NRF.
Przed Memoriałem Polacy 

startować będą jeszcze poza 
granicami kraju. Do Montreull 
w piątek wyjechali ZIMNY 1 
CHROMIK. Będą tam w nie­
dziele biegać 3000 m. SIDŁO i 
KA2MIERSKI wybierają ślę 
do Finlandii. Będą oni uczest­
niczyć w zawodach międzyna­
rodowych 10 1 11. w JHelsłn-. 
kach. J

Przegląd Wydarzeń PHkarskkh

Skomplikowa ny mechanizm • Bez nas 
• Co będzie później • Gwardia pisze •

RODOWA i czwartkowa 
seria rozgrywek nie mo- 
gla, niestety, wzbudzić 

entuzjazmu wśród licznych zwo­
lenników piłki nożnej. Okazuje 
się, iż przerwy w rozgrywkach 
źle wpływają na drużyny naszej 
ekstraklasy Większość zespołów 
zagrała bardzo słabo, a mecz 
Gwardia — Stal zamieniał się 
chwilami w parodię p:ikl noż­
nej. ;

Nasze zaspoly piłkarskie to 
bardzo skomplikowane mecha­
nizmy, aż się wierzyć nie chcc, 
że mogą w nich następować ta­
kie zmiany, takie skoki formy. 
Gwardia, nieźle reprezentująca 
nasze barwy poza granicą kraju 
zawsze po powrocie z tournee 
nie przedstawia ńnl 50 proc, 
normalnej wartości, to samo 
odnosi się do innych drużyn. 
Gdyby w środę zespół stołeczny 
trafił na innego przeciwnika, 
niż Stal, to niżej „piątki" nie 
zostałby na pewno odprawiony.

W związku z tym możną by

zaryzykować dwa postulaty o 
wyjazdach i zagranicznych mo­
czach naszych piłkarzy. Pierw­
sza teoria byłaby taka: nasze 
drużyny w meczach -z przeciw­
nikami zagranicznymi na wyjaz­
dach są zmuszane do włączania 
„trzeciego biegu" i dają z siebie 
tyle, iż później już przez kilka 
tygodni nie potrafią osiągnąć 
równowagi sił i zawodzą w spot­
kaniach . krajowych. Istnieje 
wielkie prawdopodobieństwo, 
że właśnie tak jest. Czy to 
Gwardia, czy inna drużyna 
muszą wyłazić ze skóry, by o- 
siągnąć dobry wyn'k z przeciw­
nikiem, przyzwyczajonym do 
ostrej gry, prowadzonej w 
szybkim tempie, do gry bez 
przestojów. podczas których 
można sobie odpocząć. Wysiłek 
taki kosztuje wielo energii i na 
dłuższy czas niszczy kondycję 
fizyczną i psychiczną.

Druga teza nic dotyczy samych 
piłkarzy, ale ich kierownictwa. 
Można by zaryzykować twier-

W pięciu grupach
dzielnicowe mistrzostwa La.

dzenie, iż marszruty wyjazdów 
zagranicznych są zle opracowa­
ne, co znów kosztuje wielką 
z tratę energii 1 wybicie z tempa.

Warto by się zaslanow.ć nad. 
.ymi dwoma „poszlakami". Praw­
da musi tkwić gdzieś pośrodku. 
Przecież wiemy, iż nie tylko na­
sze drużyny rozgrywają mecze 
wyjazdowe za granicą, że Inne 
kluby zagraniczne czynią to o 
wiele częściej, że potrafią w 
ciągu tygodnia rozegrać dwa 
ipo.kama towarzyskie i jedno 
mistrzowskie, że często przerwy 
między tymi spotkaniami są 
tylko jednodniowe i jakoś nie 
obserwujemy u nich takich wa­
hań formy. Ten brak odpornoś­
ci u naszych zespołów jest za­
stanawiający. Mówi się o tym i 
Pisze od lat, a nikt jakoś mc po­
trafił zanalizować przyczyn i wy­
naleźć odpowiedniego lekarstwa.

Ale gdyby tylko z tego powo­
du drużyny nasze traciły formę, 
nie byłoby zbyt wielkich powo­
dów do narzekania. Gorzej, iż 
te zespoły, które nie grają, nie 
są zmęczone podróżą, także nieo­
czekiwanie tracą formę. Stale 
zwracamy nasze oczy na repre­
zentację, stale martwimy się o
wyniki niestety, bardzo

BOKSERZY Powstała
rozpoczęli

zgrupowanie

przed meczami 
z Francją 

i Jugosławią

Rada

uważany jest za „czarnego ko­
nia" mistrzostw. Zresztą chyba 
wszyscy cieszyć się będą naszą 
mniej więcej równą sympatią, 
bo wszyscy lubimy dobrą p:5kę 
nożną, byczymy więc wszyst­
kim uczestnikom sukcesów, z 
małą nadzieją w sercach, iż w 
przyszłych mistrzostwach świa­
ta, my będziemy mieli swojego 
pupila, swojego faworyta dla 
którego będą biły serca blisko 
»0.000.000 Polaków.

porażką drużyny stołecznej 0:5. 
List skierowany jest na ręce 
naczelnego redaktora „Kulis”, 
my dostaliśmy odpis, w którym 
między innymi kierownictwo 
Gwardii stwierdza:

TAK, bardzo pragniemy, 
aby to by’y ostatnia f.na- 
ly mistrzostw świata, w 

których nie bierze udziału nasza 
reprezentacja. Żywimy nadzieję, 
iż już w następnej szcsnastoklu- 
bowej puli nie zabraknie repre­
zentacji Polski. Tylko czy potra­
fimy w ciągu tych czterech lat 
zrobić takie postępy, czy potra­
fimy tak pracować, by osiągnąć 
wymagany poziom?

Do Sztokholmu pojechało 
oficjalnie tylko dwóch trenerów

„Klub nasz, popierając każdą 
rzeczową krytykę błędów i nie­
dociągnięć życia, sportowego, 
nie może przejść do porządku 
nad notatką, opublikowaną w 
..Kulisach" — wyssaną z palca, 
zniesławiającą .debre imię dzia­
łaczy i zawodników tak Gwardii 
jak i Cracovii, która w danym 
meczu była drużyną lepszą i 
zwyciężyła zasłużenie".

Wydaj? się, iż tutaj nasza 
rola się kończy, a glos ew. ma­
ją tylko .,Kulisy”. W każdym ra­
zie byłoby dobrze, gdyby tak 
przykra sprawa zakończyła się 
jakimś przyjemnym akordem i 
znikła raz na zawsze z lamów 
prasy.

Przed spotkaniami z Fran­
cją i Jugosławią kpt. PZB — 
Stanisław Cendrowski powołał 
na zgrupowanie do Ośrodka 
PKOl w Warszawie przy ul. 
Wawelskiej 5 następujących 
zawodników: musza — Kukier, 
Romaniszyn, Kulesza, Milcza­
rek, Bendig; kogucia — Ko­
walski, Woźniak, Wojtowicz, 
Zawadzki, Wala; piórkowa — 
BrychUk. Rozpierski, Bine.k, 
Kamiński, Kulej; lekka — Paź­
dzior. Walczak, Grudzień, Kie- 
drowski; lekkopółśrednia — 
Drogosz, Papież, sobolewski, 
Milewski; pólśrednfa — Le­
wandowski, Rusin, Swisz, Łu- 
komski I; lekkośrednia — Wa- 
lasr.k. Dampc II, Ulmer, Gu- 
ziński, Bauerck; średnia — 
Pietrzykowski, Wasilewski, 
Szymaniak, Dampc I, Misiak; 
półciężka — KHś, Wojciechow­
ski I, Józefowicz, Czapliński; 
ciężka — Jędrzejewski, Brą- 
nicki, Komar, Bilski.

Zgrupowanie, na którym za­
jęcia prowadzą trenerzy — 
Stamm. Szydło I Małecki, roz­
poczęło się w piątek, 6 bm. 
Jako pierwsi zameldowali się 
„legioniści”: Wojtowicz, Ul­
mer, Szymaniak i Kliś oraz 
dwaj gdańszczanie — Kiedrow- 
skl i Bilski.

— Górski i Jesionka. Bardzo

IZNÓW cała czołówka lekkoatle­
tyczna staje na starcie. Tym ra­

zem okazją są dzielnicowe mistrzo­
stwa Polski, które <10 naszego ka­
lendarza wprowadzone zostały po 
raz pierwszy. Co ma przynieść ta 
nowalijka? Nie od dziś wiadomo, że 

. kalendarz imprez w Polsce jest nie­
zmiernie ubogi, a już'jeśli chodzi o 
zawody dalszego zaplecza typu 
atrakcyjnego to tutaj panuje praw­
dziwa posucha. W tej sytuacji 
wprowadzenie dzielnicowych mi­
strzostw Polski, grupujących repre­
zentantów od 3 do 4 województw; 
miało dać okazję do jeszcze Jedne­
go spotkania w silniejszym towa­
rzystwie, niż. smażenie się w sta­
łym sosie wojewódzkim.

W tym roku dzielnicowe mistrzo­
stwa nie mają jeszcze istotnego 
wpływu na udział w mistrzostwach 
centralnych. Nie ma bowiem punk­
tu w regulaminie, że trzech czy 
sześciu pierwszych będzie mogło 
pojechać do Bydgoszczy (miejsce 
tegorocznych mistrzostw Polski). 
Raczej etap ten daje okazję do zro­
bienia wyniku, który da zawodni­
kowi prawo uczestniczenia w mi­
strzostwach centralnych. Tak więc

Zgrupowanie . poszczególnych wo­
jewództw nastąpiło na zasadzie te­
rytorialnej. aby nie narażać orga­
nizatorów na zbyt wysokie koszty, 
przy czym w każdej grupie znajduje 
się przynajmniej jeden z silnych 
okręgów. A oto szczegółowy po­
dział na grupy rozgrywkowe:

w Gdańsku: 
Gdańsk, Koszalin, Bydgoszcz,

sztyn;
Ol­

Szczecinie:
Szczecin, Poznań, Zielona Góra; 

we: Wrocławiu:
Wrocław, Katowice, Opole; 

w Rzeszowie:
Rzeszów, Kielce, Kraków; 

w Białymstoku:
Białystok, Lublin, Łódź, 

szawa.
War-

.Tego rodzaju podział gwarantuje 
w każdej grupie niezły poziom za­
wodów. Najciekawiej jednak zapo­
wiada się grupa wrocławska, gdzie 
spotka się liczna czołówka wro­
cławska z niemniej liczną czołówką 
katowicką. Poza tym do ciekawych 
pojedynków powinno dojść w Szcze­
cinie, a także w Gdańsku, gdzie 
startuje tak silny okręg jak Byd-
goszcz. A więc, znów okazja do

nawet taaogranłezóna-rokaidzielnt» dobrych-.wyników, na które czeka- 
cówych mistrzostw, jest ,niezmiernie. .my . .zwłaszcza ze strony 'zawodni- 
pożyteczna dla naszej lekkoatletyki.1 ków dalszego zaplecza, (zg)

Bekord Zatopkovej

dominuje w lekkoatletyce pań

rzadko zaglądamy za klubową 
podszewkę. - A w klubach, nie­
stety, nie dzieje się najlepiej. 
Katastrofa w Górniku Zabrze 
nie obchodzi tylko zabrzan i ich 
kibiców, to jest sprawa, odbija­
jąca się natychmiast na naszej 
reprezentacji. Nikt jakoś poważ­
nie nie zabrał się do tego. Zresz­
tą nie chodzi tylko o Górnika 
Zabrze.

A co można powiedzieć na 
przykład o Stali Sosnowiec? Ja­
kim cudem doszło do ruiny w 
tym tak dobrze zapowiadającym 
się zespole? Kto jest odpowie­
dzialny, iż ta kwitnąca kiedyś 
placówką piłkarska spadła na 
dno, że zespól o którym często 
mówi się i piszę, iż przegrywa 
dzięki pechowi, ńie reprezentu­
je w rzeczywistości w tej chwili 
nawet średniego Il-llgowego po­
ziomu?

Wbrew wielu krótkowidzom 
musimy stwierdzić, iż poziom 
zarówno I jak i II ligi poważnie 
się obniżył, bo np. liderzy II 
ligi gładko przegrywają z ze­
społami ekstraklasy, zajmujący­
mi końcowe miejsca w tabeli 
(up. Unia Racibórz ze Stalą), a 
Pogoń Szczecin z Budowlanymi 
Opole.

Zanim zbudujemy dobrą re­
prezentację Polski — należy 
zająć się tymi sprawami. Każda 
federacja ma taką reprezenta­
cję piłkarską, na jaką Zasługu­
je. My widocznie zasługujemy 
na taką, jaką mamy, bo skąd 
wziąć inną?

dobrze się stało, iż właónie ci 
dwaj fachowcy będą oglądać 
mecze, bowiem obydwaj zajmu­
ją się młodzieżą, juniorami i do­
świadczenia, zdobyte podczas 
obserwacji meczów o mistrzo­
stwo świata, przeniosą na naj­
młodszych. Ale wydaje nam się, 
iż dwóch trenerów to serdecznie 
za mało. Z tego małego kanita- 
liku nie mogą być później wy­
ciągnięte lichwiarskie procenty. 
Nie byłoby za dużo, gdyby w 
Szwecji znalazło się i 5 trene­
rów. W tym wypadku oszczęd­
ności były nie wskazane, bo-
wiem nie przynoszą 
korzyści.

Mistrzostwa świata,

żadnych

to dla
trenera studia na najwyższym 
poziomie akademickim w tej 
dziedzinie życia. A na naukę 
nie powinno się oszczędzać, to 
się stokrotnie opłaci. Więc 'dzi­
siaj już szarpią mną wątpliwoś-
ci, czy naprawdę za kilka 
będziemy mogli kibicować 
szej drużynie w finałach 
strzostw - świata.

lat

mi-

PO Cracovii, Gwardia 
przysłała nam list w spra­
wie sławnego meczu kra-. 

kowskiego, który zakończył się

Jerzy Zmarzlik

Motocross na Godawku
z udziałem Austriaków

Międzynarodowy motocross, 
organizowany przez Legię i red. 
„Motoru”, zgromadził na polach 

Gocławka kilka tysięcy widzów, 
którzy pamiętając emocje z I elimi­
nacji Mistrzostw Polski szykowali 
się na nową porcję ciekawych po­
jedynków. Niestety, mecz Polska — 
Austria przemienił się w zawody 
międzynarodowe z udziałem zawod­
ników austriackich. Wobec tego ko­
misja sędziowska, zamiast obliczać 
punkty według różnicy czasów, po 
prostu liczyła punkty za • lepsze 
miej sce reprezentacyj nego zawodni­
ka. Ponieważ w dwóch kategoriach 
Austriacy wyprzedzili Polaków, a w 
dwóch dla odmiany triumfowali 
nasi crossowcy, spotkanie zakończy­
ło się wynikiem remisowym 2:2.

Przegląd krajowej czołówki zgro­
madzonej na obozie treningowym 
wypad! nie najgorzej. Wydaje się, 
że sprowadzanie zagranicznych tre­
nerów nawet tej klasy co Belg Fryl- 
kos przyniesie naszym zawodnikom 
dużo korzyści. Zresztą, jeżeli Już 
mowa o Belgu to publiczność bar­
dzo przychylnie . komentowała fakt, 
wycofania się tego zawodnika ńa 
ostatnim okrążeniu, gdy prowadżil'

wyścig „pięćsetek” przed Paluchem. 
— To był ładny gest trenera —
mówiono dać wygrać swojemu
uczniowi po tym, gdy się pokaza­
ło, źe mimo wszystko Jeździ się le­
piej od niego.

W klasie 125 ccm jadący na 
WFM-cross Kałuża już ze startu 
wyrobił dużą przewagę nad następ­
nymi Polakami oraz Austriakiem 
Statzingerem. Niestety, w czwartym 
okrążeniu Kałuża przewraca się i 
nie może dogonić nawet jadącego 
na ostatniej pozycji Statzingera.

W następnym wyścigu Żurawiec­
ki wygrał pewn*e, wyprzedzając 
Leszczyńskiego i Statzingera.

W klasie 350 ccm Austriak Huber 
zwyciężył po zaciętej walce z Szu­
bertem. Reprezentant Stachowicz na 
Junaku był trzeci.

W kl. 500 ccm pierwsze miejsce 
zajął nasz reprezentant Paluch 
przed Kuroczką i Krukiem. Huber 
na 8 okrążeniu przewrócił się i 
wskutek kontuzji musiał wycofać 
się z wyścigu.

Wyniki techniczne:
Ki. 125 ccm: j.’ ’ćtimieV ńa^ WFM- 

cross, 5. Statżtnger (A); - 6. 'Kałuża

Wychowania 
Fizycznego 
w harcerstwie
dzach harcerstwa doczekać , 
ostatnio generalnej dv«kuśl’ 
^a naradzie w głównej^ ' 
terze Harcerstwa.
żywej j owocnej dyskn^ 
mowiono prawie wszysikip w/? 
niejsze problemy wvcho«8ń:a

^o&^ 

sfę jednak "tyfko* do”'^^ 

wycah. e specJalnych ^Bdz snom’. 

Taką władzą Jest Rada Wvrhn 
(ri*S'0!';neK0 Powstała P7v 

(.łownej kwaterze Harcerstwa r. 
dzię ona najwyższym organem 
zdolnym rozstrzygać o wszystkich 
sprawach wychowania fizycznej 
w harcerstwie. Jej wnioski i zal" 
cenią przedstawiane ntr-rini.r . 
bl^ne?, K^ate,ry do zatwierdzenia 
będą następnie wpibnadzann - 

hareerstwlc. od„i
Pytają także przy 

wszystkich komendach Chorom j
Poza Radą Wychowania e|7vc,; 

nego powoła o Jeszcze trzv kń-nl- 
sje robocze: organizacyjna nrn 
gramowo-szkoleniową i imprez

Si,V one "“tWUJącyml za- gadnieniami:
propagowaniem kulturv fizvcz. 

nej w harcerstwie, uti-zymvwa. 
nicm kontaktów z poszczególnymi 
Związkami Sportowymi, observo 
waniem postępów pracv sportowe! 
w terenie, organizowaniem różnych 
ronn szkolenia, opracowaniem ka­
lendarza imprez, prowadzeni 
klasyfikacji harcerskich zespołów 
sportowych.

Na ostatniej naradzie dłneo dys­
kutowano nad formą pracy «porto­
wej w harcerstwie. Propozycje hy- 
Jy rożne. W jednej kwestii* nie bv- 
lo tylko różnicy zdań, a mianowi- 
cic: stwierdzono, że wychowanie 
tizyczne w harcerstwie musi być 
rzeczywiście,^,masowe, gdvż tego 
wymaga' obecny stan fizyczny | 
zdrowotny naszej młodzieży. 

, Nic zostawiono też na’ uboczu 
tak istotnego problemu, jak Har­
cerskie Kluby Sportowe. Pomimo, 
ze przy niektórych jednostkach 
organizacyjnych harcerstwa w i*- 
renie powstały HKS-y większość 
uczestników narady wypowiedziała 
się w zasadzie przeciwko reakty­
wowaniu HKS-ów. Ostateczna jed­
nak decyzja w tej sprawie jeszcze 
nie zapadła., (wd.)

Spartakiada
wojskowa
krajów socjalistycznych

TABELE kobiece nie osiągnęły 
jeszcze wartości tabel męskich. 

Na początku sezonu zawodniczki ra­
dzieckie dały o sobie znać serią do­
skonałych wyników, uzyskanych 
podczas zgrupowań w Nalczlku. Póź­
niej jednak nastąpiła i tam mała 
stagnacja. Wygląda na to, źe za­
wodniczki radzieckie zbierają siły 
oraz czekają nowej okazji, aby 
wystrzelić serią nowych, Jeszcze 
lepszych wyników.

W pozostałych krajach poziom 
lekkoatletyki kobiecej jest jeszcze 
śtósunkowo niski. Na uwagę zasłu­
guje Jednak nowy rekord świata 
Dany Zatopkovej w rzucie oszcze­
pem. Chyba jednak i ten wynik nie 
powinien długo utrzymać się w ta­
beli rekordów, gdyż amatorek na 
tytuł rekordzistki jest już więcej.

Sytuacja Polek w tej pierwszej ta-
beli nie jest zła. W sprincie mamy

,1 TABELA 10 NAJLEPSZYCH 
WYNIKÓW KOBIET

Nowakowska, Polska
10. Sosvari, Węgry

2:11.4

-po dwie lokaty wywalczone przez 
Janiszewską i Jesionowską. W sko- 
ku w dal wysokie pozycje zajmują 
Ciastowska i Chojnacka, a po raz 
pierwszy wśród najlepszych noto­
wane są dwie Polki w dysku. 
Wszystko jednak jest dopiero po­
czątkiem. W ciągu najbliższych ty­
godni trzeba będzie mocno poprą-
wić wyniki, aby zachować 
czasową pozycję.

dotych-

8. Press. ZSRR
9. Siwcowa, ZSRR

10. Coman, Rumunia
15.15

100 M
1. Krspkina, ZSHR
2. Polakowa. ZSRH 

Rezczlkowa, ZSRR
4. Bujanowa, ZSRR 

Stubnick. NRD 
Capdevielle, Francja 
Biechl, NRF 
Hendrix. NRF 
Janiszewska, Polska

10. Leone, Wiochy 
Blrkemcyer, NRD 
Fuhrmann, NRF

11.7 
' ll.fi
11.8
11.8

11.8
11.8
11.9
11.9
11.9

200 M
1. Itkina. ZSRR
2. Blrkemeyer, NRD
3. Diakońska. ZSRR
4. Rezcz kowa, ZSRR 

. Janiszewska. Polska
6. Parlluk, ZSRR 

Jesionowska, Polska
8. Chilkiewicz, ZSRR

23.9

24.2

24.3 
24.4 
24.4

10.
Mayer, NRD 
Masłowska, ZSRR 
BloemhOf, Holandia 24.6

24.6
400 M

1. Parlluk, ZSRR
2. Itkina, ZSRR
3* Łysenko, ZSRR
4. Ulitkina, ZSRR
5. . Otkalenko, ZSRR
6. Kozłowa, ZSRR 

Muchanowa. ZSRR
8. Zajcewa, ZSRR
9. Czubanowa, ZSRR

10. Polakowa, ZSRR

1. Jelisiejews, ZSRR
3. Bystrowa, ZSRR 

Blrkemeyer. NRD
4. Richert, NRD 

Elberle. NRF
6. Masłowska. ZSRR 

Pawłowa. ZSHR 
Fisch, NRF 
Kopp, NRF 
Koszelewa, ZSRR

WZWYŻ
1. Balasz, Rumunia
2. Czenczik. ZSRR
3. Plsariewa, ZSHR
4. Kilian, NRF
5. Dola, ZSRR
6. Maasberg, NRF
7. Davidova, CSR
8. Mathel, NRF
9. Denisowa, ZSRR 

Pczelincewa, ZSRR 
Polewonlenko, ZSRR 
Wągner, NRD 
Jóźwiakowska, Polska 
Riebow, NRD 
Winter, NRD

11.0

n.i

11.2
11.2

11.2

1.70

1.64

1.62

1.60

5.

10.

DYSK
Press, ZSRR 
Ponomariewa, ZSRR 
Mueller, NRD 
Biegliakowa, ZSHR 
Zołotuchlna. ZSRR 
Mertova. CSR 
Dmowska, Polska 
Schuh, NRD 
Kapnlke, NRF 
Sobocińska, Polska

OSZCZEP
Zatopkova. CSR 
Zybina. ZSRR 
Neumańn, NRF 
Makarowa, ZSRR 
Broemmcl, NRF 
Bogun. ZSRR 
Ozolina, ZSRR 
Zologajtite. ZSRR 
Antal, Węgry 
Demonowa, ZSRR

54.6

55.8

56.3

51.90 
51.711 
51.03 
51.33

59.30
49.34
49.27

800 M
1. Otkalenko, ZSRR
2. Lewicka, ZSRR
3. Jelchowa, ZSRH
4. Muchanowa, ZSRR
5. Awramowa. ZSRR
6. Lysenko, ZSRR 

Jnnwariowa, ZSRR
8. Muellerova, CSR

W DAŁ
1. Jellslejewa, ZSRR
2. Szaprunowa. ZSRR
3. Czujno, ZSRR
4. Ciastowska, Polska
5. Chojnacka, Polska
6. Jakobi, NRF
7. Seonbuchner. NRF
8. Demidowa, ZSRR
9. Hoskln. W. Brytania

10. Krepkina, ZSRR ‘

6.11
6.09
6.02

5.98

5.93
5.94
5.93

2:00.3

2:09.0

2:11.4

,, KUŁA
1. Zybina. ZSRR
2. Dojnikowa, ZSRR
3. Tyszkiewicz, ZSRR
4. Kuznlecówa, ZSRR
5. Waszczenko. ZSRR
6. Werner, NRF
7. Zdanowa, ZSRR

10.20

15.93
15.79

15.68
13.46

Na kortach tenisowych
KRAKÓW, w ogólnopolskim tur­

nieju tenisowym, odbywającym sic 
w wyjątkowo niepomyślnych wa­
runkach atmosferycznych ponownie 
święci triumfy Jadwiga Jędrzejow­
ska. W finale gry pojed. kobiet 
zasłużona mistrzyni sportu poko­
nała Fogelmanównę (Olsza) 6:4, 6:0, 
roznosząc ją dosłownie w drugim 
socie. W grze pojedynczej mężczyzn 
wielką niespodzianką było zwycię­
stwo Orlikowskiego (KT Sopot) z 
byłym mistrzem Polski juniorów 
Zenncgglem (Górnik Katowice) 6:3, 
3:6, 2:ę, 6:2, 6:3. w półfinale Orli­
kowski pokonał Kurmana (Fablok 
Chrzanów), 7:5, 7:3, mimo iż ten 
prowadził dwukrotnie 5:0 1 5:2. Fl- 
nal gry mieszanej wygrali Schmld- 
tówna 1 Słomski (Broń Radóm) iwyclężn^c Jtfrzejowłką i Zenneg’

gą 6:4, 7:5. W; grze podwójnej męż­
czyzn drugi tytuł zdobył Orlikow­
ski w parze ze Słomskim, wygry­
wając z parą Cracovii Wawrowski 
— Hlrschel 7:5, 6:1.

MANCHESTER, w międzynarodo­
wych mistrzostwach północnej An­
glii Amerykanka Fageros wzięła 
rewanż za swe zeszłoroczne poraż­
ki, zwyciężając Meksykankę, Rcyes 
w ćwlercflnak 6:3, 6:4. Do półfinału 
zakwalifikowała alq także Altea 
SS?0"’—11}4*™ po wygranej z An- 

Ward pokonała drugą 
Meksykankę — Hamlrez — 6:2, 6:3. 
4¾.... weszła do półfinału 

Po pokonaniu Amerykanki Hoppa 7:5, 6:1, W grze 
pojedynczej mężczyzn Kumar (tn- 

z Australijczykiem ste- wardem 6:4, 6:4f • ■

BEZ nas odbędą się finały 
piłkarskich mistrzostw 
świata. Teoretycznie by­

liśmy o krok od udziału w tym 
wspaniałym turnieju. Wystar­
czyło po prostu wygrać w Lip­
sku z ZSRR. Ale widocznie, to 
— „wystarczyło” znaczy bardzo 
dużo. Mimo, iż nas nie ma w 
Sztokholmie, ani w Góteborgu, 
ani w Malmd, ani w Nórrkó- 
ping, to jednak zainteresowanie 
mistrzostwami jest bardzo duże. 
Zresztą nic zabraknie tam Po­
laków, albo co najmniej piłka­
rzy, noszących polskie nazwiska. 
Taka nam została pociecha.

Komu będziemy kibicować?
Zapewne najlepszym. Cicszyli-
byśmy się gdyby ZSRR dobrnął 
bardzo wysoko, bo wówczas na- 

। sza pozycja wzrasta i moglibyś­
my powiediiteć, żc mieliśmy pe-

52.31
52.51
52.25
51.55
51.13

cha, bo zostaliśmy wyelimino­
wani przez mistrza świata. Za­
pewne z dużym zainteresowa­
niem czekać będziemy na wy­
niki Francji, bo w jej barwach 
gra przecież Kopa-Kopaczewski, 
towarzyszyć będzie wiekowa 
sympatia Węgrom, zapewne wie­
lu zwolenników ma także Pa­
ragwaj, choćby z tego tytułu, że

KI. 350 ccm:

Sil

; W"

^4'

KI. 250 ccm: 1. Zurawlecki (P) na 
Maico, przed Leszczyńskim na Ja­
wie i Statzingerem (A) na Maico.

Huber (A)
Maico, 2. Szubert na BSA, 3. Sta- 
chewicz (P) na Junaku.

KI. 500 ccm: 1. Paluch (P) na 
AJS, 2. Kuroczko na BSA, 3. Kruk 
na AJS. 4. Żurawiecki na AJS.

Trzeba podkreślić sprawną orga­
nizację, za co słowa uznania nale­
żą się sekcji motorowej WKS Legia 
z dr. Janiakiem na czele.

BUKARESZT. — podczas spotkania 
między przedstawicielami sportu 
wojskowego Albanii, Bułgarii. Cze­
chosłowacji, Chińskiej Republiki 
Ludowej, Koreańskiej Republiki Lu. 
dowej, NRD. Mongolii, Polski. Ru­
munii, Węgier, Wietnamu i ZSRR, 
ustalono, że we wrześniu br. odbę­
dzie się w Lipsku spartakiada woj­
skowa tych krajów. Spartakiada 
obejmie m. In.: lekkoatletykę, pil­
ną nożną, boks, pływanie, wioś.ar- 
siwo, strzelectwo, podnoszenie cię­
żar ów.

Urzędowe tabele wygranych

P.P. TOTALIZATOR SPORTOWI 
ogłasza tabelę wygranych powyżej zł. 2.000 

Konkursie Toto-Lotek z dnia 1 czerwca 58 r

g££21£2£Sią_2_6_trąf'i en iąmi;nagrod2 l st ognia
Kuponj składane w punktach Toto:
Gdańsk 8/98-211558

522'2132SS-Lo_ą_2_trąfięniąmi 2ręnilow2ml_/z_siódm3 
st opnia

Kupony składane w punktach Toto:
Kielce 11/114/281950

Rozwiązania a 5 trafieniami normatayml -

Kupony składane w punktach Toto:

10.

Żurawiecki na Maico nie miał trudności z uzyskaniem zwy­
cięstwa w kat. 250 ccm

Fot. „PS” — M. Szymkowski

Katowice — Posnania; godz. 17: 
Slavla Ruda — Posnania. Łódź, 
godz. 11: LKS — Włókniarz Bogu-
szów; godz. 14:
SZÓW 
LKS

Włókniarz Bogu-
Olsza Kraków; godz. 

Olsza Kraków.

Piłka nożna
I LIGA

Legia W-wa — LKS Łódź godz.
Bochenek (Zagłębie).

Lechia Gdańsk — Ruch Chorzów
18,

godz. 18, kula (Kraków).
Polonia Bytom — Gwardia W-wa 

godz. 18, Siejka (Gdańsk),
Górnik Zabrze — Wisła Kraków 

godz. 18, Bilak (Opole).
Stal Sosnowiec — Polonia Byd­

goszcz godz. 18. Marciniak (Łódź).
Cracovia — Budowlani Opole w 

poniedziałek 9 bm, godz, 18.30, Ko­
ska (Śląsk).

Zawisza Bydgoszcz — Marymont 
W-wa godz. 11. Rofk (Kraków).

Pomorzanin Toruń 7— Warta Po­
znań godz. 18, Supranowlcz (Lu­
blin).

Arkonla Szczecin — Górnik Wał­
brzych godz, 18, Ratajczak (Opole).

Śląsk Wrocław — Pogoń Szczecin 
godz. 19, Bąk (Zielona Góra).

III LIGA

Łódź, CKS Czeladź — Kolejarz Ra­
wicz.

III liga: Cracovia — Wanda N. 
Huta, Legia Krosno — Sparta Śrem, 
Sparta II Wrocław — LPZ Z. Góra.
Polonia Pila — LPZ Gdańsk, 
Lublin — Unia Tarnów.

Zapasy

n LIGA

Grupa południowa
AKS Kościuszko — Stal Rzeszów 

godz. 10, Maćkowiak (Poznań).
Naprzód Lipiny — Wawel Kraków 

godz. 18, Rychlcwski (Wrocław).
Concordia Knurów — stal Mielec 

godz. 18,, Zubcow (Warszawa).
Unia Racibórz — Górnik Radlin 

godz. 18, .Hanusiak (Wrocław).
Legia Krosno — piast Gliwice 

godz. 18, Alberski (Kielce).
Garbarnia — Szombierki Bytom 

godz. 18.30, Handke (Poznań).

Grupa północna

T«,p?10n,a G<Iań>k godz. 
18. Połap (Śląsk),

W niedzielę odbywają się roz­
grywki we wszystkich grupach III 
ligi.

*
POZNAN. Międzyokręgowe spot­

kanie juniorów Poznań — Zielona 
Góra godz. 18. Szprada (Gdańsk).

RZESZÓW. Międzyokręgowe spot­
kanie juniorów Rzeszów — Lublin 
godz. 18, Olcwskl (Szczecin).

Rugby
AZS Lublin — Czarni Bytom, AZS 

AWF Warszawa — Lotnik W-wa 
(godz. 16.30 w Parku Skaryszew­
skim). AZS Gdańsk — Legia 
Gdańsk, Posnania — Włókienniczy 
KS Łódź.

żużel-
I liga: Polonia Bydgoszcz — Śląsk 

Świętochłowice.
II liga: Skra W-wa — Start Gnie- 

Izno, stal Gorzów — Tramwajarz

LP2

I liga: W sobotę: Spójnia Gdańsk 
—■ Legia W-wa — godz. 16.30, Lotnik 
Wrocław — Unia Swarzędz. W nie­
dzielę: Spójnia Gdańsk — Gwardia 
W-wa — godz. 11,30; Flota Gdynia 
— Legia W-wa — godz. 11; Flota 
Gdynia — Gwardia W-wa — godz. 
18; Lotnik Wrocław — Warta Po­
znań.
II liga — Poznań, godz. 11: Legia 

Poznań — Pogoń Szczecin; godz. 14:
Pogoń Szczecin Rzemieślnik

Piłka ręczna
Półfinały mistrzostw Polski Junio­

rek w piłce ręcznej, 7-osobowej w 
Szczecinie i Krakowie.

Różne
LODŹ, Spotkanie q mistrzostwo

I ligi tenisa stołowego Start 
— Blask Poznań.

WROCŁAW. Międzynarodowy 
kurs Jeździecki.

WROCŁAW. Gimnastyczne

Łódź

kon-

ml-
strzostwa Polski.

POZNAN. Zawody kajakowe na 
Malcie.

W-wa; godz. 17: Legia Poznań — 
Rzemieślnik W-wa. Poznań, godz. 
11: Kolejarz Poznań — Pogoń N. 
Bytom: godz. 14: Pogoń N. Bytom 
— AZS AWF W-wa; godz. 17: Kole­
jarz Poznań — AZS AWF W-wa. 
Piotrków, godz. 11: Plotrcovia — 
Orzeł Welnowlec; godz. 14: Orzeł 
Welnowlec — Górnik Wałbrzych; 
godz. 17: Plotrcovia — Górnik Wał­
brzych. Wrocław, godz. 11: Pafa- 
wag Wrocław — Skra W-wa; godz. 
14: Skra W-wa — Elektryczność 
W-wa; godz. 17: Pafawag Wrocław 
— Elektryczność W-wa. nuda Ślą­
ska, godz. 11: Slavla Ruda — Gór­
nik Katowice; godz. 14: Górnik

POZNAN. Półfinałowe spotkanie 
o Puchar Europy w hokeju na tra­
wie Polska — Austria, stadion im. 
22 Lipca, godz. 11.

BIELSKO. Trzecia eliminacja Fał­
dowych mistrzostw Polski.

WARSZAWA. Spotkanie tenisowe 
o Puchar Davisa Polska — Meksyk, 
korty WKS Legia — sobota, godz. 
17, niedziela, godz. 15. ■

SZCZECIN. Międzynarodowy mecz 
siatkówki Pogoń Szczecin — Loko- 
motiv Praga.

warszawa. Wioślarskie mistrzo­
stwa Warszawy.

W Gdańsku, Szczecinie* Wrocła­
wiu I Białymstoku rozegrane zosta­
ną w sobotę i niedzielę Dzielnicowe 
indywidualne mistrzostwa Polski w 
lekkoatletyce!

Warszawa 1/50-26368 1/295-960928 1/314-20135S
1/503-243449 1/522-460476 1/522-460476
1/522-46047^ 1/522-460476 1/553-5318
1/555-98084 1/612-817399

Kraków 2/37-708152 2/85-1075471 2/279-412751
Katowice 3/47-830148 3/52-177385 3/52-177385

3/52-574729 3/112-706968 3/143-110712
3/143-110712 3/143-110712

Wrocław' 4/22-711954 4/30-427229 4/112-922944
Łódź 5/4-746437 5/19-677923 5/152-B257Ł0

5/201-760318 5/202-225302
Poznań 6/12-139183 6/65-585637 6/82-507962

6/82-507962 6/62-507962 6/149-285007

Bydgoszcz 7/54-970777 7/65-585719 7/73-641633
Gdańsk 8/28-Ś60960 8/98-211558 '8/98-21155B

8/98-211558 8/98-211558 8/98-211558
8/98-211558 8/98-211558 8/98-211558
8/98-211558 8/98-211558 8/98-211558
«/98-211558 8/98-402705 8/173-506581

Lublin 10/43-656699

Rzeszów 12/36-540183

Opole 13/48-1931823

Zlel. 
Góra

14/4-1132174

Szczecin 15/34-506258

Olsztyn 16/43-185486

12/101-653572
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gfe Licis wygrał KKOI KO •usa
MOSKWA. W pierwszym dniu za- 

trodów, rozgrywanych w stoltcy 
ZSRR. uzyskano następujące wyni- 
kj- miot — Pleczenkow ;^2,69, 
Rudenkow 62,66, tyczka — Częrno- 
baj 440, Albow i Sucharl nr po‘ 430, 
kula — Balajew 16,57, 110 m pl — 
pictrow lo.O, oszczep kob. — Gor- 
czakowa 48,21, kula — Waszczen- 
ko 14,56.

KIJÓW. W czasie mistrzostw stu­
dentów kijowskich uzyskano 
kilka świetnych wyników. Wera 
Krepkina przebiegła 100 m w 11,6 
— ustanawiając najlepszy tego­
roczny rezultat w ZSRR. W skoku 
w dal uzyskała ona 591. W biegu 
na 400 m pł doskonały rezultat 
osiągnął 22-letni Maculewicz, któ­
ry 'przebiegł ten dystans w 51,8. 
Maculewlcza trenuje znany, płot- 
kar z radziecki Bułańczyk. Na 400 
m Maculewicz miał 48,7. 100 m' — 
Barteniew 10,4, Archipezuk — 
10.6. 110 ni pl — Batr ich — 14,6, 
kula — Cybulcnko 16,30, dysk — 
KonipaniejC'* 53.44, 10 km chód — 
Majewski 43:16,4. Kula kob. — 
Siwcowa — 15,15, M. Kuźniecowa 
— 15.00.

„wojnę nerwów
Terminy 

mistrzostw świata i Europy 
w łyżwiarstwie

DOKOŃCZENIE ZE STR 1

jąc w meczu międzypaństwo­
wym dają ze siebie wszystko, 
nie szczędząc sił i dobrej woli.

Po krótkich przemówieniach po­
witalnych prezesa PZT p. A. Ma- 
jewsk.ego i kapitana drużyny Mek­
syku. Pancho Contrerasa. na kor­
cie Centralnym Legii pozostają Li­
cis i Contreras. by rozegrać pierw­
sza grę pojedynczą w spotkaniu 
ćwierfinałowym Pucharu Davlsa 
strefy europejskiej Polska — Mek­
syk.

tej okazji kilka doskonałych wole­
jów z forhendu i kilka zupełnie 
dobrych passing-shotów, które kom­
pletnie detonują Contrerasa.

Przez cały ten set Meksykanin 
tylko raz prowadzi — 1:0, wygry­
wając swój pierwszy serwis. Po­
dobnie jak w poprzednim secie

puje dramatyczna próba przełama­
nia złej passy, ale ten drugi punkt 
nie ratuje sytuacji i zupełnie ana­
logicznie. jak pierwszego, wygrywa 
Licis także drugiego seta 6:2.

Trzeci set różni się Już znacznie 
od dwóch poprzednich. Contreras

Contreras jest wyraźnie zdener-
wowany.

„wyłazi” w tym secie wprost
as jest wyraźnie zdener- skory, by wygrać. Gemy są roz- 
Przez oliwkową cerę prze- | grywane ze zmieniającą się po kil-

bija bladość, ręce 'nerwowo prze­
rzucają trzonek rakiety. Llcls wy-

ka razy przewagą. Impet atakują-

ODESSA. Mistrzostwa studen­
ckie przyniosły szereg dobrych re­
zultatów. Omelćzuk w skoku 
wzwyż uzyskał 203, a Rybak 200. 
Obaj skakali w pantoflach o po­
deszwie grubości 0,8- cm. Igór Ga- 
rin uzyskał w skoku o tyczce 420, 
a w 10*boju 5844 pkt. Najlepsze 
rezultaty w 10-boju — 100 ni 10,9, 
tyczka 430, w dal 698.

gląda na spokojniejszego. Nieru­
choma, skoncentrowana maska twa­
rzy kryje podniecenie. Polak wy­
brał kort, a więc do Contrerasa na­
leży serwis.

et»go teraz „falowo” Meksykanina 
daje mu prowadzenie 1:0, 3:0, 3:2.

\V tym momencie Llcls rozpoczy- 
..z kontratak, wygrywa — 
swój serwis, wyrównuje,
na

MOSKWA. W czasie zawodów 
rozgrywanych w innych riiiastach 
ZSRR — Konowałow w Baku prze­
biegł 100 m w 10,4, Mamyrow w 
Ałnia Ata skoczył. 202 (w normal­
nych pantoflach). Warto dodać, że 
w Związku Radzieckim obowiązu­
je zakaz używania do skoków pan­
tofli o podeszwie grubszej niż 
12 nim, a więc o 0,7 mm cieńszej 
od zaproponowanej przez Komi­
sję Regulaminów i Rekordów IAAF 
do zatwierdzenia' w czasie Kongre­
su w Sztokholmie.

LICIS — CONTRERAS 6:2, 6:2, 8:6
Obserwujemy pierwszego gema 

z niepokojem. Przecież sam Licis 
w swych ostatnich wywiadach o- 
śwladczył, że myśli o bombach 
Meksykanina z drżeniem w sercu. 
Ale ani ten gem, ani następne ser­
wisowe gemy Contrerasa nie przy­
noszą potwierdzenia jego renomo­
wanych bomb. Licis demonstruje 
natomiast doskonały return i po­
zwala sobie nawet w pierwszym
gemie na luksus kilku
tów, które w sumie 
sukces. Polak prowat

dropszo-
przynoszą mu 

idzi 1:0, a za-
raz potem wygrywa swój serwis 
i podwyższa prowadzenie na 2:0.

(W. O.)

BERLIN. Szereg dobrych wynj- 
ków uzyskali lekkoatleci , NRD. w 
zawodach ostatniego . tygodnia. 
Hermann przebiegł 1500 m w do­
skonałym czasie 3:-13,4, wygrał on 
również bieg na 800 m — 1:52,5. 
IV skoku o tyczce Preussger uzy­
skał 440, Grogorenz przebiegł 
100 m w 10,7, Reinnagel 800 m w 
1:50,6, Seidler na 100 m pokonał

Teraz Contreras blerze się na 
chwilę w garść i wygrywa „sucho” 
serwis stawiając na końcu, niby
kropkę nad — wspaniałego asa.
Ale i to nie peszy Lic’sa, który 
wygrywa niemal wszystkie poje­
dynki przy przerzucie. Ba, wygry­
wa dalej swe serwisy, wbrew na­
szemu niepokojowi, jako, ze ser- 
wis był zawsze jego najsłabszą 
stroną. Przy stanie 5:1, Contreras 
zrywa się raz jeszcze, ale tego 
rozpaczliwego zrywu wystarcza za-

Haasa (10,7 10,8)t Richtzenhain
rtyskał na 800 m 1:51,9 I na 1500 
n 3:53.6. Lein w swym pierwszym 
narcie po zakazie używania pan- 
ofli z pogrubioną podeszwą uzy­
skał w skoku wzwyż 195. 200 m 
3rzcb’egł Seidler w 21,6. Wśród 
<cbiet w dalszym ciągu doskonałą 
formę wykazuje Doris Muller, ,któ- 
*a w rzucie dyskiem ; uzyskała 
51.32, wyprzedzając Schuh 47,18

Tews 46.60. 100 m Birkemeyer 
12.0, 800 m Sudrow — 2:16,1, 
a zwyż — Riebow i Winter — po 
160.

ledwie jeden
sowy. w następnyc ’* . Licis ser­
wuje, nie peszy się pierwszym nie­
udanym serwisem, by przy 40:15 i 
czwartym setbolu wygrać seta 5:2.

W następnym secie Contreras pró­
buje wszystkiego: dropszotów, wo­
lejów, passing-shotów, smeczów... 
Tylko wobec tych ostatnich jest 
Licis bezradny. Meksykanin sme­
czu je doskonale i — celnie. Nie sto­
suje natomiast zupełnie lobów, co 
przecież powinno mu przy kilku sy­
tuacjach. kiedy Licis szedł na siat­
kę przynieść pewne korzyści. Polak 
bierze wszystko. Demonstruję przy

Przed startem Polaków

na trasach
Route de France

P
IĄTKA szosowców polskich 
uczestniczyć będzie w tym 
toku po raz pierwszy w wyści­
gu Route de France (9—15.6), 
warto więc nieco bliżej zapoz­
nać polskiego Czytelnika z tą 
imprezą.

Tegoroczny Route de France 
odbędzie się już po raz 8 z ko­
lei. pierwszy miał miejsce w 
in.'l r-Jku. Trasa Route de Fran­
ce zmienia się co roku, zmien­
na jest również ilość etapów. 
Mp. przed trzema laty ilość eta­
pów wynosiła 12. w 1956 r. — 7, 
w 1237 — 8. a w tym roku jak 
już wiecie z ,.PS", kolarze bę­
dą mieli do pokonania 7 eta­
pów.

Wyścig Route. de France odby­
wa się zawsze w konkurencji 
kolarzy amatorów i niezależ­
nych. Cechuje go ograniczenie 
wieku uczestników, bowiem mo­
gą startować w nim kolarze od 
19 do 25 lat.

Inną cechę, charakteryzującą 
Route de France i odróżniającą 
go od wyścigów, organizowa­
nych w Polsce, są zgłoszenia 
drużyn, które obejmują: repre-

zentacje poszczególnych depar­
tamentów. okręgów. Armii Fran­
cuskiej, poszczególnych jednos­
tek wojskowych i marek fabry­
cznych.

Na zakończenie tych krótkich 
informacji podam wyniki ostat­
nich trzech wyścigów, co po­
zwoli zorientować się polskiemu 
Czytelnikowi w nazwiskach za­
wodników, z których niektóre są 
dzisiaj bardzo popularne w świa­
towym kolarstwie. ‘

1955 r. 
wancja: Gerard Saint, Nor-
mandia: 3. Beuffeuil, Południe—- 
Zachód. Drużynowo: 1. Szampa­
nia: 2. Południe—Zachód; 3. Pro-
wancja 

1955 r.: Raymond Mastrot-
to: 2. Queheilles; 3. VermeuUn: 
4. Riviere: 5. Rohrbach. Druży­
nowo: 1. Armia Francuska: 2. 
Kadra Francuska; 3. Basąue- 
Bearn. — Bigorre.

1957 r.: 1. Raymond. Mastrot- 
to (przeciętna szybkość w 8 eta­
pach 38.056 km na godzinę); 2. 
Vermeulin - o 10 sekund; 3. 
Roudaut — o 1.54, Drużynowo: 
1. Joinville; 2. Bretania; 3. Nor­
mandia. R.M.

Ha moskiewskich kortach
triumfuje młodzież ZSRR

MOSKWA, 5.G (tcl. wL). W dal­
szym ciągu rozgrywek międzyna­
rodowego tenisowego turnieju mło­
dzieżowego. w ćwierćfinale gry 
podwójnej chłopców wyeliminowa­
ni zostali przez parę radziecką 
Parmas I, Lejus tenisiści polscy
Jamroz i Białecki 7:5. Nieco
lcp’ej powiodło się w grze pod­
wójnej Rogozińskiemu, który wraz 
z Parmasem II przegrał dopiero w 
półfinale również do pary Parmas 
1 — Lejus 6:8, 6:1, 2:6. W drugim 
półfinale triumfowali Potanin i Li- 
chaczew, zwyciężając parę swych 
rodaków Musael — Mdziraliszwil! 
6:2, 6:3. Ta sama para wygrała tak­
że finał z Parmasem I i Lejusem

W walce o dalsze miejsca Bia­
łecki po zwycięstwie nad Turkiem 
T:5. 6:2, Parmasem II 6:4, 8:10, 6:4 
i Borowskim 6:4, 2:6, 8:6 zajął 9 
miejsce przed Borowskim. 7—8 ex 
aequo zajęli Jamroz i Parmas I. 
Rogoziński- znalazł się dopiero w 
grupie sklasyfikowanych od 11—16 
m cjsca. Dańdówna po pokonaniu 
Miny 6:3, 7:5 i ^mijanki 6:2, 7:5 zo- 
stała sklasyfikowana na 5, a Żmi- 
janka po wygraniu z Koudelkovą 
6:4, 6:8, 6:4 — na 6 miejscu.

Pozostałe wyniki:
sra pojed. chłopców, półfinały: 

Pmanin — Ciriac 6:3, 5:4; Licha­
czew — Lejus 7:9, 6:3, 6:2.

Gra pojed. dziewcząt, półfinały:
Dmitriewa 
Riazanowa

Daugirde 6:4, 6:3;
Gorcickova 6:2, 6:4,

Gra podw. dziewcząt, półfinały: 
Gorcickova, Koudelkova — Daugir­
de, Zubko 9:7, 6:1; Dmitriewa. Ria- 
zanowa — Dańdówna, Zrnijanka 
6:2. r»:3; finał: Dmitriewa, Riazano-

Gorcickova Koudelkova

bite, często zawodzą, ilość prze­
pięknych. precyzyjnych passingsho- 
tów równa się dziś wielu bardzo 
chybionym strzałom.’ Jest wyraźnie 
podenerwowany, choć nic robi wra­
żenia zrezygnowanego. No I właś­
ciwie przecież jest lepszy. Zwłasz­
cza do chwili, kiedy contreras na­
kazuje swemu rodakowi atak — 
nieustanny atak w drugim secie 
przy stanie 3:0 dla Skoneckiego. 
Raaa skutkuje, seta wygrywa Mek­
sykanin 8:6.

Całe to spotkanie jest zresztą na­
cechowane nerwowością atmosfe­
ry. clo której przyczyniają się za­
równo błędy sędziów liniowych, jak 
i pewna przesadna wrażliwość teni­
sistów Meksyku, których razi na­
wet... transmisja radiowa, prowa­
dzona. jak zwykle z dużym tempc

ZURYCH. W Lugano obradował 
knmitel wykonawczy Międzynarodo­
wej Federacji Łyżwiarskiej. Posta­
nowiono. żc mistrzostwa świata w 
jeżdzie szybkiej na lodzie w 1959 r. 
odbędą się w Oslo w terminie 

.14—15 lutego, a mistrzostwa Euro­
py 31 stycznia — 1 lutego w Sztok­
holmie. Przyszłoroczne mistrzostwa 

świata w jeżdzie figurowej na lo­
dzie odbędą się w amerykańskiej 
miejscowości Colorado Springa w 

' terminie 24—28 hilego. a mistrzo- 
[ si wa Europy w Darós 5—12 lutego.

larskiego wyścigu Dookoła Włoch 
przybywając na metę w Trento nn 
czele ki kuosobowej grupy kolarzy. 
Ten eteip Giro dTtalaa prowadził w 
górzystym terenie z Bolzano do 
Trento. Trasę 183 km zwycięzca 
przebył w 5.39.49, wyprzedzając na

eu®ów Louteona Bobeta oraz Gemi- 
nianiego, którzy uzyskali ten sam 
czas.

Koszulkę lidera zachował - nadal 
Ercole Baldini (Włochy).

|do Rumunii i Węgier, gdzie spotka- 
|ją się z najsilniejszymi zespołami 
leuropejskimi.

Należy sądzić, że po nieudanym 
-ostatnim występie na mityngu w 
Leningradzie nasi zawodnicy będą 
cheielł w najbliższych spotkaniach 
dowieść, że mają p,awo startu w 
tegorocznych mistrzostwach świata 
w Londynie, (d)

GRUPĄ WARSZAWSKA. Bzura 
Chodaków — Vajsovia 5:1 (1:1), Le­
gia To —’ ŁKS Łomża 8:9 (0:6), Ma-
zur Eik — Okęcie 3:2

3. Okąc.e Warszawa
4. Huragan Wołomin
5. Polonia Warszawa

7. Bzura Chodaków
8. Lotnik
9. Legia Ib

13:13
12:12

23:21

29:26

,,sucho" 
zdobywa

ramentem przez red. 
skiego.

Trzeci set przynosi 
nesans Skoneckiego i

Tomaszew-

pewien rc-
pecha prze-

Szermierze węgierscy 
w formie

RZYM. meczu szermierczym 
puchar Santei i’cgo

1 Węgrzy pokonali zdecydowanie Wło- 
l chow 20:16. Najwięcej punktów dla

Finaliści turnieju 
w Manchester

Rozsuną gospodarka 
akademików

-11. Znicz Pruszków
12. Warszawianka 
!3. Lechia Grodzisk 
14. Gwardia Białystt

0:25

LONDTN. Bez niespodzianek prze­
biegły półfinałowe mecze w grze 
kobiet na międzynarodowym tur­
nieju tenisowym w Manchesterze. 
Do finału zakwalifikowały się A-

Prezydium Zarządu AZS za 
twierdziło ostatnio plan wykorzy-
stania przekazanych

GRUPA KRAKOWSKA. Podgrupa
zachodnia. Koszarowa 
Brzeszcze 2:1 (0:1), i 
Cracovia Ib 3:0 (1:0).

i — Górnik 
Chełmek —

merykamka Gibson Brazylijka
Bueno. Mistrzyni Wimblednnu od-

i chow 20:16. Najwięcej punktów dla 
Węgier zdobył Horvath odnosząc 6 
zwycięstw (bez porażki), podczas, 
gdy z Włochów najlepszy był Ca-

ni osi a »w y dęst wo Angie.ka
SchLcock 6:0. 7:3. a Bueno wygrała 
z Amerykanką Fageros 7:5, 6:3.

W finale gry mężczyzn spotkają 
się dwaj Hindusi: Krishnan i Ku-
mar

przez GKKF na potrzeby inwesty­
cyjne Akademickiego sportu i t\y
chowania 
milionów

fizycznego (łącznie 
złotych).

Główną pozycją tego planu

16

1. Górnik Brzeszcze
2. Chełmek
3. Unia Oświęcim
4. Czarni Żywiec
5. Be.-kid Andrychów

13:5

prowadzenle 4:3, Gonu eras wyrów­
nuje „suchym” serwisem na 4:4, 
napięcie wzrasta teraz tak, że kciu­
ki kilku tysięcy ludzi zaciskają się 
aż do biaiości, a wargi szepcą bez­
wiednie: „Anurzej trzymaj, Andrzej 
Jeszcze trochę, Andrzej nie pusz­
czaj...”

Jedynie sam bohater jest opano­
wany. Nie traci nerwów, Kiedy 
Contreras, gwałcąc wprost prześla­
dującego peenu. wyciąga na 5:4. 
potem na ą:5. Spowój nie opuszcza 
go nawet wówczas, kiedy przy sta- 
rde 6:5 Contreras prowadzi $0:0. 
Wszyscy są przerażeni. Więc nie 
wygra już tego seta i kto wie czy

Siadującego nieustannie poczynania 
Llamasa, ktćry chwilami trncl zu-
pełnie kontenans. Skonecki ryzyku­
je w tym secie bardzo wiele i przy­
prawia wszystkich o nieustanne 
drżenie. Psuje także dużo, ale na 
szczęście Llamas nie pozostaje mu 
dłużny i mimo wysiłków prze-

Po 10-minutowej przerwie, przy 
ogólnym podnieceniu rozpoczyna

rażka.

Baldini wciąż na czele 
Giro d ltalia

tego kraju.
davtecupowi reprezentanci p ’ wsrvstkHh 
jj. Krlshnan zdeklasował ।

Ausbralijczyka Don Candy. zwy­
ciężając go bez trudu 6:1. 6:4. pod­
czas gdy jego rodak Kumar sto-
zanim wygrał Rpotkaniz z Segalem

urządzenia sportowe.
Domach Akade-

7. Fablok Chrzanów

10:10 
15:10 
10:10

Na przybladłej twarzy Lldsa nie 
drga teraz żaden mięsień, oczy zaj­
mują w ni.ej teraz więcej miejsca 
mz zazwyczaj; .serwuje n.e zrażony 
dalej 15:40, ^0:40, równowaga; jesz-
cze raz przewagę 
Meksykanin i zno1

setboia ma 
równowaga.

Teraz Contreras nie wytrzymuje na­
pięcia, tłucze piłkę na aut. jest 
przewaga Licisa i — gem 6:6!

się czwarty set, który jednak za | 
zgodą obu stron przerywa się przy 
stanie 3:2 dla Skoneckiego

A więc jeszcze wszystko jest nie­
wiadome 1 raczej wątpimy, by so­
bota przyniosła rozstrzygnięcie. Te­
raz, kiedy zaświtała nadzieja na 
zdobycie 2 punktów, niełatwo bę­
dzie zrezygnować zachęci uzyska­
nia trzeciego. Ale... jak powiedział 
Skonecki — zdobądźmy najpierw 
ten drugi. A więc do soboty po po­
łudniu!

RZYM. Młody, utalentowany ko­
larz włoski, Ezosowy mistrz ol mp .• 
siki z Melbourne — Ercole Bs’.<KO'i 
w dalszym cią£u znajduje sie na 
czele 41 Giro d'lta’.ia. Po 17 eta­
pach przewaga Bald'niego nad wice-

dać, że w drugim secie Segal pro- 
wad®H jut 5:2.

mlckich /ustaną wybudowane boi­
ska do gier małych (siatkówka, 
koazykówka, p! ł k a ręczna).

Następna pozycja planu — ze­
społy krytych małych ■ urządzeń 
sportowych (basen, sale gimna-

9. Garbarnia Ib
10. KS Olkusz
11. Wawel Ib

Podgrupa wschodnia. Unia
nów — Metal 2:0 (1:0), 
Kabel 2:2 (1:2).

leaderom Belgiem Brankartem
wzrosła do ponad 4 minut. Baldin’ 
ma łączny czas 76:32.28. a BrankErt 
jest o 4.17 min. gorszy od leadera.

..górska
miejsce 
kozica”

zajmuje słynna 
Luksemburczyk

Gaul w 6.07 min. za leaderem, a 
ozwatrte słynny Fr-ncuiz Louiscn 
Bobet w 9.58 min. za leaderem.

17 etap Gi: o prowadził z Llvico 
Terme do Bolzano i miał 198 km 
długości. Leader Baldini pojechał 
doskonale. Przez cały czas znajdo­
wał się w 9-osobowej crolówoe i na 
finiszu pokonał swych rywali, zwy­
ciężając w czasie 6:04.25. co daje 
przeciętną tylko 29.599 km.

Contreras próbuje wygrać swój
sex wis, ale nic z tego. Okazuje się, 
żc Licis ma lepsze nerwy. Wygrywa 
jego serwis, serwuje następnie sam 
i tu już w struny jego rakiety 
wcieliło się chyba ze 4 'tysiące serc. 
Może to daje mu tę silę 1 spokój, 
dzięid któremu wygrywa gema i — 
pierwszy, drogocenny punkt dla 
Polski.

Po krótkiej przerwie (pierwsze 
spotkanie trwało bite dwie godziny) 
na kort wchodzi tanecznym kro- 

Skonecki i jego 80 kg ważący 
przeciwnik Mario Llamas. Meksy-

giąd pokorny, gdy wysłuchuje 
upomnieft 2 ostatnich wskazówek 
Contrerasa, który z gracza prze­
dzierzgnął się w kapitana.

Llamas okazuje się nader niebez­
piecznym przeciwnikiem. Jest o 
wiele lepszy od dzisiejszego Con­
trerasa. Silny, szybki, mimo swej 
wagi, prezentuje niezwykle boga­
ty repertuar uderzeń i bardzo pod­
stępne metody gry, polegające na 
ciągłej zmianie szybkości, długości 
i wysokości piłki,

W ogólnym przekroju w pierw- 
szym.a nawet mimo przegranej — 
w drugim secie lepszy jest Sko­
necki. Zadziwia swoją grą, którą jak 
gdyb.v unowocześnił, chociaż w za­
sadzie została taka sama:, wyczcku- 
jącoTdefensywna, i nagle nieoczeki­
wane, zaskakujące przeciwnika 
błyskawiczne ataki,

Ale czegoś tej grze dzisiaj brak.। Aie czegoś tej grze dzisiaj brak. 
. Serwis, mimo 4 „suchych” gemów

nie jest taki ostry i atakujący jak 
zwykle. Woleje z forhendu, z góry

Notatnik
zapaśnika
P OLSKI Związek Zapaśniczy 
• ustalił już reprezćntację Pol­
ski na zawody o puchar Świa- 

, ta, które rozegrane zostaną w So- 
[ fii w dniach 20—22 czerwca. Barw 

Polski bron'ć będą: Malik, Tv- 
ehańskl, Trojanowski (Żurawski). 
Kuczyński, Zywczyk, Sldorowiez, 
Trent.aczy (Smoliński). Sosnowski.

Bezpośrednio po występach w So. 
fii, Polacy wy jadą na obóz przy- 
gotowawczy. przed mistrzos'wami 
świata w Budapeszcie, do Mińska. 

pOLSKI Związek Zapaśniczy 
* zaakceptował udział 16 za­
paśników w międzynarodowym 
turnieju w Belgradzie, który roze­
grany zostanie w dniach 30—31 lip­
ca. Ostateczny skład ustalony zo­
stanie po mistrzostwach świata.

grze podwójnej mężczyzn Potanin 1 
Lichaczew oraz w grze mieszanej 
Dmitriewa i Lichaczew.

Z ogromnym zainteresowaniem o- 
czekiwano na finałowe spotkanie w 
grach pojedynczych. W konkuren­
ci! kobist studentka Politechniki w 
Tbilisi Riazanowa pokonała niespo­
dziewanie renomowaną moskwi- 
czankę Dmitriewą — 6:2. 6:1. W 
finale gry pojedyńczej mężczyzn 
przeciwnikiem 18-ietniego studenta । 
Uniwersytetu w Leningradzie — 
Potaina był rewelacyjny uczeń z 
Baku — Lichaczew. Pierwsza mlo- 
dzisżowa rakieta ZSRR — Potain. 
któremu fachowcy wróżą wielką 
przyszłość, nie miał bynajmniej ła­
twego zadania, ale ostatecznie wy­
grał 7:5, 6:4.

Wjf drugim spotkaniu na terenie 
Bułgarii zapaśnicza reprezenta­

cja Warszawy poniosła dotkliwą 
porażkę 0:16 w s y u wolnym z re­
prezentacją Burgas, opartą na za­
wodnikach bułgarskiej kadry olim­
pijskiej. Drużyna warszawska, wy­
stępująca bez asa atutowego So­
snowskiego. wypadła na tle dobrych 
B uł garów bar dzo sl a bo.

DUŁGARSKI Związek Zapafniczy 
"zaprosił reprezentację Polski na 
dwa spotkania w stylu wolnym, 
które w razie przyjęcia zaprosze­
nia odbyłyby się bezpośrednio po 
mistrzostwach świata wx Budapesz-

E. Cunge
RZYM. Włoch Nencini zakończył 

jako zwycięzca trudny 18 etap ko-

Adam Gajewski

DO PZZ wpłynęło oficjalne za­
proszenie Związku Polaków w 
Austrii na 3-1ygodniowy obóz wy­

poczynkowy dla 20 najlepszych ju­
niorów. Związek zobowiązuje się 
pokryć wszelkie kosz y pobytu Po­
laków w Austrii. Zarząd Główny 
PZZ zaakceptował wyjazd juniorów, 
który nastąpi w drugiej pnłow’e 
sierpn:a br. Przy okazji pobytu w 
Austrii juniorzy rozegrają kilka 
spotkań z zespołami’ austriackimi.

12:21 
9:22

Frokocim

Na torach I szosach łowych) przeznaczona jest nn
użytek uczelnianych Studiów WF.

Dopiero na trzecim miejscu fi-

LUnła Tarnów
2. Dąbski Kraków
3. Kabel Kraków
4. Tarnovia

16:4
26:4 
21:4

23:12

W Zielonej Górze odbyły Kię za- .
wody na torze; zwyciężył Pan- ' zurują wydat d na doinwestowa- 
cek — 15 pkt.; 2. Królak — 11; 3. nie lub remonty istniejących już 
Głowaty; 4. Wrzesiński — po 8 pkt. ! obiektów AZS. Ciekawe, że naj-

Uliczny wyścig
przyniósł zwycięstwo

Bydgoszczy
Prygi elewi

(Flota Gdynia) — 22 pkt.; 2. Hinc 
(Ruch Grudziądz); 3. Jurek (Legia).

większy nacisk władze związku 
położyły na uporządkowanie przy­
stani wioślarskich i żeglarskich.

6. Metal Tarnów
7. Hutnik N. Huta
8. Prokocim
9. Wanda N. Huta

10. Dalin Myślenice
11. Okocimski KS
12. Bocheński KS

10:12
19:11 
16:15

3:10 7:26 
8:52

GRUPA RZESZOWSKA. Czarni

Pięciobój w Sopocie

decydując się nawet na
•.•anie kilku nowych 
sportów wodnych (tam, 

jeszcze nie ma, np. w

w y budo-

gdzie Ich 
Rokitnicy

W dniach

płęclobo’” 
lem A 
polski'? 
pięciu^;

■

Rok poolimpijski był

dwa 
dow.

rekordy życiowe

Andrzej Licis wywalczył dla Polski pierwszy punkt w spotkaniu 
z Meksykiem pokonując Contrerasa 6:2, 6:2, 8:6

Fot. .,PS" — M. Szymkowski

Treningi i sprzęt

od 11 dó 15 bm. odbę-

.pym z udzia- 
..uu^U i zespołów 

..^c czekają naszych 
\yjazdy na mityngi

dla śląskich uczelni). W ten spo­
sób w praktyce we wszystkich 
miastach uniwersyteckich studen- 
ei będą mogli do woli korzystać z 
bardzo popularnych na wyższych 
uczelniach sportów: żeglarstwa 
i wioślarstwa. (SR)

Tsuyoshi Yamanaka

pływająca ryba

z Tokio
BT A Igrzyskach Olimpijskich w 
i’» Melbourne TSUYOSHI YAMA­
NAKA był wielką niespodzianka, 
dwóch \rtelkich wyścigów pływac­
kich na 400 i 1300 m dow. W jed­
nym i drugim biegu zdobył srebrny 
medal, pokonując sławnego Ame­
rykanina George Breena, posiada­
jącego wówczas, rekord świata na 
1500 m dow. Na tym ostatnim dy­
stansie niewiele by brakowało, a 
Yamanaka na ostatnich metrach 
wyprzedziłby Australijczyka Munay 
Rosę. Niezwykle silny, chociaż 
szczupły Japończyk, pływał siłowo.- 
Tak przynajmniej wydawało się lu­
dziom patrzącym na leciutkie śli­
zganie się po wodzie świetnego sty­
listy Rosę.

W Melbourne Yamanaka ustalił

ś-wlata — ł.Sl.S. W niedzielę Tama-
naka w wyścigu sztafet 4 X 200 ni 
dow., płynąc na pierwszej zmianie, 
ustanowił rekord świata na 200 m 
dow. — 2.03,6.

■ po ^sukcesach"-Japończyka-* Usta 
najlepszych wyników świata na 200 
i 400 m dow. w długiej pływalni 
przedstawia się następująco:
Konrads (Australia) 
Yamanaka (Japonia) 
Rosę (Australia) 
Nikitin (ZSRR) 
Boiteux (Francja) 
Konno (USA) 
Zierold (NRD) 
Breen (USA) 
O’Halloran (Australia) 
Furuhashi (Japonia)

4.23,9

4.30,1 
4.30,7

na 400 m
4.30,4 1 na 1500 m dow. —

niemnlej
szczęśliwy dla Y'amanaki. Na 400 m 
dow. ustalił drugi wynik świata —
4.28,3, gorszy zaledwie o 
rekordu świata Rosę.

Kilka dni temu na 
Azjatyckich w Tokio 
przepłynął 400 m dow.

Igrzyskach 
Yamanaka 1 
w rewela- 
Lepszy od

Yamanśka (Japonia) 
Konrads (Australia) 
Chapman (Australia) 
Nikolajew (ZSRR) 
Henricks (Australia) 
O’Halloran (Australia) 
Rosę (Australia) 
Woolsey (USA) 
Suzuki (Japonia) 
Zierold (NRD)

4.32,9 
4.33,0 

głąda
2.03.6
2.04,8
2.05,2
2.05,6
2.05,8 
2.06,2
2.06.5

jasło — JKS Jarosław 1:3 (1:1), Czu­
waj Przemyśl — Stai Dęb ca 0:0, 
Walter Rzeszów — Sanoczanka 4:2
(2:2), Stal Stalowa Wola
nia Przemyśl 1:0 (0:0). 
lice — Krośnianka 3:3

Górnik 
(2:2).

Polo-

cyjnym czasie — 4.23,9. —w 
niego jest tylko łan Konrads z nie- 
zatwierdzónym jeszcze rekordem

Bolączki „białej piłeczki”
TURNIEJEM o Puchar GKKF za­

kończyli w zasadzie pingpon­
giści sezon wiosenny. W łódzkim 
turnieju asów wzięło udział 8 naj­
lepszych zawodniczek, a z zawod­
ników zabrakło na starcie zaledwie 
trzech: Arbacha i lwrachowa z 
Wrocławia oraz łodzianina Derdo- 
nia, który przebywa w szpitalu.

Zawody wykazały wielki spadek 
formy u większości czołowych na­
szych graczy. O ile jednak można 
jeszcze wytłumaczyć naszych re­
prezentantów. którzy poza normal­
nymi rozgrywkami mistrzostw in­
dywidualnych. i drużynowych czę­
sto startowali za granicą (Buda­
peszt, Zagrzeb. Paryż, Bratysława)
i są już przemęczeni, o tyle można

mum i właściwie rozpoczęła się 
letnia przerwa.

Największą niespodzianką na 
plus sprawił weteran — Supeł z 
łódzkiego Startu, który wobec sła­
bej formy pozostałych zawodników 
jeszcze raz zaprezentował swe u- 
miejętności i zakwalifikował się w 
tak doborowej stawce do finału. 
Brak formy u przeciwników wy­
korzystał również Cyrus z gliwic­
kiego AtZS plasując się na 8 pozy­
cji. Pocieszającym objawem jest 
wzrost formy Rosłana (Sparta 
W-wa). Dużo było głosów, prote­
stujących przeciw wyznaczeniu te­
go zawodnika, mimo jego dalekiego 
miejsca w klasyfikacji indywldual-

żn* zakupić np. we Wrocławiu i w 
Poznaniu.

O innych problemach „białej pi-
łeczki” następnym razem.

Pingpongiści 
startują w Rydze

(ac)

nej, na mistrzostwa Europy. War-i są już przemęczeni, o tyle można . nej, na mistrzostwa zuropy. wy­
mieć słuszno pretensje do pozosta- ! szawianin spełnił jednak pokłada­
łych. Bez wątpienia duży wpływ 
na słabą formę naszej czołówki 
miał termin turnieju — na zakoń­
czenie sezonu, kiedy treningi w 
klubach ograniczono już do mlni-

ne w nim nadzieje i był jednym

Jeszcze się nie zaczęło
a już sensacje!

DOKOŃCZENIE ZE STR 1
takim samym.

Gra mieszana: ćwierćfinały: Gor­
cickova, Tornandi Zubko, Vizlru 
4:6. 6:4. 6:2; Riazanowa, Lejus — 
Daugirde, Parmas I 6:2. 6:1; półfi­
nały: Dmitriewa, Lichaczew — 
Gorcickova, Tornandi 5:1. 6:1; Kou- 
dcli-.ova, Turek — Riazanowa, Le­
jus 6;1, 3:6, 6;3.

Moskwa. Na moskiewskich kor- 
tach Dynamo zakończony został 
nuę-kynarodowy turniej tenisowy 
7 udziałem młodych reprezentantów 
ZSRR, polski. Rumunii i Węgier. 
Zwycięzcarni v/e wszystkich grach 
zoMa i innirtści radzieccy, W grach 
poicdyńczych triumfowali Riazano- 

a ; Poianin, w grze podwójnej 
kobiet Riazanowa i Dmitriewa, w

angielska w składzie ..........  
w jakim grała przeciw Jugosławii 
i ZSRR a wigc bez Lofthouse'a. 
Trener angielski Winterbottom zre­
zygnował z lego doświadczonego 
środkowego napastnika, jednego z 
najlepszych w poprzednich mistrzo­
stwach świata, uważając, Iż mio­
dy ale ostro grający Kevann cał­
kowicie go zastąpi. ... , .

Trzymanie w konspiracji miejsc 
zakwaterowania poszczególnych 
ekip nie mogło trwać długo. Szwe­
dzcy kibice oraz liczni turyści szyb­
ko znaleźli obiekty swego zaintere­
sowania 1 tłumnie oblegają boiska 
podczas zająć treningowych, dru­
żyn Argentyny, ZSRR, Paragwa­
ju I CSR, mimo, ze oLcjalnic 
wszystkie treningi odbywają się 
„przy drzwiach zamkniętych”.

Kierownictwo drużyny szwedzkiej 
spotkała w piątek rano przykra 
niespodzianka. W tym dniu za­
miast GustafMona, przewidzianego 
na pozycję stopera, nadszedł z 
Wioch telegram, zawiadamiający, zc 
zawodnik ten nie może zasilić dni- 
żvnv gospodarzy i na razie no 
Szwecji nić wyjeżdża. Jego chle-

bodawca — Lligowy klub włoski 
Atalanta nic chce go zwolnić za 
żadną cenę. Gustafsson musi w 
najbliższych tygodniach wziąć u- 
dział w meczach kwalifikacyjnych 
o pozostanie w ekstraklasie. W ten 
sposób nadzieje Szwedów na wzmo­
cnienie swej defensywy powoli roz­
wiewają się. Oczywiście na linh 
Szkoholm — Rargano (gdzie mieści 
się Atalanta) trwają już gorączko 
we rozmowy telefon’czne. nie w'a 
domo jednak, czy będą one pozy- 
tvwne dla Szwedów. Istnieje bo­
wiem małe prawdopodobieństwo, 
aby Gustafsson zagrał w niedzielę

W składzie drużyny argentyńskie 
figuruje nazwisko słynnego nana- 
stnika, weterana ANGELA LABRU- 
NY. doskonałego dryblera i Strzel­
ca. Wbrew pierwotnym zapowie- 
dziom o rezygnacji tego wysłużone­
go piłkarza (około 100 meczów w 
ciągu 17 lat stałej gry w reprezen­
tacji). trener Argentyny Stabile 
wezwał Labrunę do Szwecji, Po­
słuszny poleceniom swego kierow­
nictwa Labruna przyleciał w czwar­
tek do Helsinghorga, gdzie kwate­
rują Argentyńczycy. Wątpliwe Jest 
jednak, ezy zagra w niedzielę prze­
ciw NRF. Być może wstawiony zo-

stanic dopiero w drugim lub trze­
cim meczu, w zależności od wyni­
ków, jakie Argentyna osiągn e w 
swych pierwszych spotkaniach.

W Szwecji jest ładna pogoda, ale 
na ogól chłodno. Temperatura oko­
ło 15 stopni. Jutro wieczorem wy­
jeżdżam do Malmó na pierwszy 
mecz eliminacyjny między Argen­
tyną i NRF. Meczu otwarcia Szwe­
cja — Meksyk, który rozegrany 
zostanie* w obecności króla oraz 
wszystkich najwyższych dygnitarzy 
państwowych i plłkarsk ch, nie bę­
dę oglądał. Wydaje mi się, że spot­
kanie między jednym z fawory­
tów do tytułu mistrzowskiego — Ar-
gentyną aktualnym mistrzem
świata — Niemcami będzie o wiele 
ciekawszo I bardziej zasługujące na 
obszerniejsze potraktowan e. Rela­
cję z meczu otwarcia oraz innych 
sześciu, przewidzianych na niedzie­
lę w różnych miastach Szwecji, po­
staram się oczywiście podać w ob­
szerniejszym skrócie. Z Malmó 
moja droga prowadzi do Gdtehorga. 
gdzie w środę odbęd/Je się bardzo 
atrakcyjne spotkanie między Anglią 
1 Brazylią.

Grzegorz Aleksandrowicz

z lepszych naszych zawodników 
w Budapeszcie, a obecnie udowod­
nił swą wyższość, ponosząc zaled­
wie 4 porażki (w tym dwie w fi­
nale z kolegami klubowymi).

Wśród kobiet dalsze postępy po­
czyniła krakowianka Lida, mająca 
szanse nawet na zajęcie pierwsze­
go miejsca. Dwie porażki (ze Szmld- 
tówną i Guz'kówną) wstydu jej nie
przynoszą. warto
wypróbować jej umiejętności w 
turniejach międzynarodowych. Da­
leka od swej zwykłej formy przy- 
jecha’a do Lodzi Skuratowlcz-Ku- 
charska. Jako jedna z nielicznych 
pingpongistek na Wybrzeżu, nie 
ma ona możliwości prowadzenia 
zwykłego ostrego treningu. Obni­
żyła swe loty i Tomczykówna z 
mieleck’ej Stali. Guzikówna. któ­
rej zajęcia zawodowe uniemożli- 
wialv starty w turniejach klasvH- 
kacyjnychi potwierdziła, że nadal 
należy do czołówki i że... potrze­
buje trenera.

dwa wnioski. Pierwszy — to sprawa 
rreningów. IV większości klubów 
zaprawa ogranicza sie do gry przy 
stole z zupełnym prawic pominię­
ciem ćwiczeń kondycyjnych (lekko­
atletyka i gimnastyka). Sadze, że 
konieczne jest wydane przez PZTS 
wzorów treningowych oraz zasta­
nowienie się nad unowocześnieniem

1. Stal Stalowa Wola
2. Górnik Gorlice
3. Resovia
4. Stal Dębica
5. Walter Rzeszów
6. Polonia Przemyśl
7. Krośnianka
8. Sanoczanka
9. Czuwaj Przemyśl

10. Polonia Przemyśl
11. JKS Jarosław

21:6

20:7

7:13
23:23 
7:11 
8:16

GRUPA WROCŁAWSKA. Łużyce
Lubań Garbarnia Chojnów 2:3
(1:1) Lechia Dzierżoniów — Polonia 
Świdnica 4:3 (1:1) Odra Wrocław — 
Olimpia Kowary 9:0, Orzeł Ząbkowl-
ce •— Slęza Wrocław 0:0, 
ko — Bielawianka 1:3

Nysa 
(1:2).

Kłodz«

1. Slęza Wrocław
2. Garbarnia Chojnów
3. Olimpia Kowary
4. Orzeł Ząbkowice
5. Odra Wrocław
6. Bielawianka
7. Lechia Dierżoniów
8. Polonia Świdnica
9. Nysa Kłodzko

10. Łużyce Lubań

GRUPA GDAŃSKA:

a. ■ Gdynia 
,a LetniaLechia Ib

8:10

13:4

18:13

rorzeże 1:0 (1:0), Bałtyk 
Start Gdańsk 0:2 (0:1), 

~ Gedan.a 4:0 (2:0), SKS
Starogard — Wista Tczew 5:0 (3:0), 
------  iczew nie

1958 
195G 
1957 
1952 
1952 
1957 
195G 
1956 
1948

1958
1958 X

1957

1956

2.06,6 1956
2.06.8 1952
2.07,2 1957

Oczywiście na rekordzie na 200 m 
dow. i wspaniałym czasie na 400 m 
dow. nie wyczerpuje się pasmo suk­
cesów Yamanaki. Na 1300 m dow. 
osiągnął on również godny uwagi 
wynik — 18.00.3 identyczny do uzy-
skanego w Melbourne 1956.
Dzięki temu znajduje się on na 4 
miejscu wśród najlepszych dlugo-
dystansowców świata 1500
dow., przedłużając bogatą historię 
japońskiego pływania, które nie­
jednokrotnie wydało ze swych sze­
regów wielkich rekordzistów- i mi-
strzów świata. 
Konrads (Australia) 
Breen (USA) 
Rosę (Australia) 
Yamanaka (Japonia)

1958
1956
1956
1936 i
1958

Czy Yamanaka zakończy na tym
swoją karierę pływacką trudno

Flota Gdynia — Unia 
odbył się.

11 Arka Gdynia
2. Fiota Gdyn.a
3. Lechia Ib
4. GKS Wybrzeże
5. Gedania
6. SKS Starogard
7. Start Gdańsk

9. Bałtyk Gcynia 2:10

GRUPA ZAGŁĘBIOWSKA:
Niwka
(2:0), Zagłębianka

10:6

1.16

AKS
Budowiani Grodziec 4:1

Plom cń Mi-
lowice 2:0 (2:0/, Victoria Częstocho-f

Zawiercie — RKS Raków 2:1 (0:0),
Skra Częstochowa — 
dżin 4:1 (2:1).

1. Skra Częstochowa
2. Victoria Częst.
3. RKS Raków
4. Piom eń Miiowice
5. Warta Zawiercie
6. AKS Niwka
7. Zagłębianka B.
8. Stal Poręba
9. Budowlani Gr.

10. Sarmaeja B.

Sarmacja Bę-

GRUPA OPOLSKA:

11:5

4:12

20:7

Unia Kędzie-
rzyn — HKS Ozimek 1:0 (0:0), Sl-
iesia Otmęt Spojtua Kar.ioórz
3:1 (2:0), Czarni Głuchołazy — KS 
92 Krapkowice 0:1 (0:0.-, Unia Zdzie-
szowice
Stal Zawadzkie — 
0:1 (0:0), Budowlani 
Kluczbork 0:3 (0:0).

Polonia Nysa 0:4 (0:2),
Pogoń Prudnik
Opole — KKS

MOSKWA. W Rydze rozpoczął sie 
międzynarodowy turniej pingpongo­
wy w którym biotą udział czterej 
pingpongiści polscy: Rusiński, Ga­
liński, Zawisza i Rosłan. Przeciwni­
kami Polaków są młodzi zawodnicy 
ryskiej Daugawy. Turniej jest pun­
ktowany również jako mecz między 
warszawską Spartą Żoliborz oraz 
Daugawą Ryga.

W grze pojedyńczej obaj Polacy 
Kusiński i Galiński byli klasą dla 
siebie 1 zdobyli dwa cenne punkty. 
Sparta prowadzi więc 2:0. Przewaga 
Polaków powiększyła się jeszcze po 
grze podwójnej, w której ’j>ara Ro­
słan — Galiński pokonała w dwóch 
setach Woita i Wawerisa.

W turnieju indywidualnym . po 
pierwszym dniu bez porażki są 
tylko trzej Polacy: Rosłan, Kusiński 
I Galiński.

coś na ten temat powiedzieć. Są­
dząc jednak choćby tylko z szyb­
kości, jaką dysponuje na 200 m 
dow., można przypuszczać, że w 
najbliższym czasie postara się o to. 
by rekord świata na 400 m dow. był 
nieco lepszy, niż ten. jakim szczyci 
się w tej chudli 16-letni łan Kon­
rads.

Poza podanymi już przez nas re­
kordami świata, ustanowionymi w 
Tokio, warto jeszcze zanotować in­
ne, wspaniałe wyniki Japończy­
ków. Mężczyźni: 1500 m dow. Ishil 
— 18.28,8, 100 m klas. Ohta — 1.14.8: 
kobiety: 200 m dow. Sato — 2.26.9: 
100 m mot. Miyabt — 1.13,1, 200 m 
klas. Takamatsu — 2.55.6.

W Lipsku na pływalni 50 m Wal­
ter ustanowiła rekord NRD na 200 m 
klas bardzo dobrym wynikiem —

•) Henricks pływał na basenie 
100 m, a Chapman, Konrads, Rosę, 
na dystansie 220 y.

©'Piłka 
jiouia

1. KKS Kluczbork
2. Budowlani Ib
3. Unia Kędzierzyn
4. Pogoń Prudnik
5. stal Zawadzkie
fi. KS 92 Krapkowice
7. Unia Zdzieszowice 
8. Czarni Głuchołazy 
9. Polonia Nysa

10. Silesia Otmęt
11. HKS Ozimek
12. Spójnia Racibórz

30:3

10.8
10:12

4:34

GRUPA ZIELONOGÓRSKA: 
ni ar z Żary — Promień Żary 3:
Lechia z. Góra

Włók- 
2 (1:0),

Orzeł Między-
rzec 3:o (1:0), Odra Krosno — War­
ta Gorzów 0:1 (o:o), Unia Gorzów —
Pogoń Świebodzin 4:1 0:i).
Kunice — Iskra Wymiarki 2:0

1. Lechia Z. Góra
2. Warta Gorzów
3. Unia Gorzów
4. Polonia N. Sól
5. Włókniarz Żary
6. Odra Krosno
7. Promień Żary
8. Unia Kunice
9. Iskra Wymiarki

10 Pogoń Świebodzin 
U. Orzeł Międzyrzec,

7:9

Unia 
(1:0).

32:11

12:21
11:20
10:16

Międzynarodowe starty

polskich strzelców
Na podstawie wyników eliminacji . będą w tym samym czasie repre- 

strzeleckich. Zarząd Główny PZSS  ------  ’—  ...

si wyjeżdżał! wiele za granicę i chy­
ba nie zmarnowali szans na podna- 
trzenle innych, lepszvch wzorów, 
z którymi przecież żaden z dobrych 
zagranicznych zawodników się nie 
kryje.

Sprawa druga — to brak odpo­
wiednich stołów do gry. Importu* 
lemv dla czołówki piłeczki, lecz 
produkować dobre stoły możemy u 
slehln w kraju. Większość k1ubó»v 
tłumaczy się, że nikt nie ehee pod­
jąć się produkcji. A jednak wia­
domo, że zupełnie dobre stoły mo-

ISTAMBUŁ, w Istambule roze­
grane zostało międzypaństwowe 
spotkanie piłkarskie Turcja — Ho­
landia. Wygrali gospodarze 2:0 (1:0).

WIEDEŃ. W Wiedniu rozegrane 
zostało spotkanie piłkarskie o Pu­
char Dunaju między austriackim 
zespołem GAK oraz bułgarską Sła­
wią Sofia. Po zaciętej walce wy­
grali Austriacy 3:1 (2:0).

FRANKFURT. Niespodzianką du­
żego kalibru była wysoka porażka 
znanej drużyny austriackiej Wiener 
Sportklub, która bawiła we Frank­
furcie, przegrywając z Eintrachtem 
1:5 (1.3).

ustalił na mecz z Jugosławią nastę­
pujący skład:

kobiety: B. Dlużyńska (Legia), K. 
Hassę (Zawisza Bydg.), T. Kisiel 
(AZS Gd.). E. Piotrowska (LPZ 
W-wa). W. Salwlcka (Legia), J. 
Smagur (Gwardia W-wa);

mężczyźni: broń długa: S. Ma- 
sztak (Zawisza Bydg.). J. Nowicki 
(LP2 Gd.). H. Paluszkiewicz (AZS 
Gd.), T. Pawlata (Zawisza Bydg.), 
J. Sadurskl i R. Sadurskl (obaj 
LPŻ Z. Góra). T. Skrzep (Śląsk 
Wr.). I. Swiderski (AZs W-wa), M. 
Włodarczyk (Zawisza Bydg.);

pistolet dowolny: A. Chmura (Le­
gia), R. Dutkiewicz (Legia), St. 
Iwański (Broń Radom). A. Jastrzęb­
ski (AZS W-wa), wt. Pazdej (ZKS 
W-wa). Wl. Salomoński (WKS Kr.), 
E. Szmidt (Legia);

strzelanie do rzutków: z. KUzkur- 
no (Legia), T. Petelczyc (Legia), W. 
Auterhoff (ZKS W-wa). Z. Zakrzew 
Ski (ZKS W-wa), M. Petelicki (Le­
gia), A. Szmurłlo (ZKS W-wa).

W składzie brak kilku czołowych 
naszych „rzutkowiczńw” — A, Smel- 
czyńsklego. r, Fetlla, St, Poplelar- 
akiego 1 K, Walewskiego» którzy

zentować. barwy Polski na mistrzo­
stwach Europy w Genewie, 27—30

Oprócz tego śrutowcy w składzie 
— Z. Kiszkurno, T. Petelczyc i W. 
Auterhoff wezmą udział (w dniach 
1—3 lipca) w* międzynarodowym mi­
tyngu w Bukareszcie.

W dniach od 8—13 bm. odbędzie 
się na strzelnicy w Rembertowie 
rewanżowe spotkanie strzeleckie 
pomiędzy Dynamo (NRD) i Gwar­
dią (Polska).

W omówieniu i wynikach za­
mieszczonych w ostatnim numerze 
,.PS” z u eliminacji strzelców 
kadry narodowej wkradły Me błę­
dy. Końcowe wjmlki w strzelaniu 
do 200 rzutków winny być następu­
jące: 1. A. Smelczyński — 134,200, 
2- ~ I««W. ’• R. Feill
— 179/200, 4. w. Auterhofl — 173,250, 
s. s. Popielareki — 177,:« b. 2. 
Kłstkuino - 173/200. Wynikł podane 
w w/wymlenlonym artykule są ak­
tualne li tylko w klasyfikacji ml- 
Bt.rzoMw Warorawy.

Za błędy powyższe tak zalnters. 
sowanych zawodników jak i czy.eL nŁków przeprawimy, 3



Niedziela wielkich meczów

IKS, GWARDIA I GÓRNIK
Nr 90 Warszawa 7. VI.1958 r.

GENERAŁOWIE"
szwedzkiej batalii

szykują zamach PISALIŚMY w jednj-m z panujących w poszczególnych | ka dni przed VI mistrzosj..., 
ostatnich numerów „PS“ związkach piłkarskich, trenerzy j świata chociaż w kilku "7cj.’ a:r 

o kapitanach drużyn, uczest- reprezentacji mają większe lub > przedstawić i polskim Czr?^-- 
niczących w finałach . tego- n>”i„nnmmioni.
rocznych mistrzostw świata
w Szwecji. Nazwaliśmy 
dowódcami zespołów na

mniejsze uprawnienia przy do-1 kom. - .“i-
borze graczy, sposobie ich przy- I Taki np. Guillcrmo Stabib 

ich ! gotowywania do mistrzostw itp. ; Trener reprezentacji Anm Ł
-ini_ iodnak ln«7V wcnAl- ___  __ . ~ "boi-

m ®sKięśliweg®’® lidem
śku, na których spoczywa waż­
ny obowiązek kierowania kole­
gami podczas meczu i realizo­
wania planów taktycznych, u- 
stalonych przed spotkaniem. 
Dziś chcemy pokrótce wspom­
nieć o „generałach”, którzy owe 
plany będą opracowywać tzn. o 
trenerach.

W zależności od stosunków

ŁÓDZKI jubilat sprawiał do 
czwartkowego popołudnia wraże, 
nie... jednodniowego milionera. 

Wygrany bowiem w środę szczę­
śliwy l gowy los. który wyprowa­
dził LKS na pozycję przodown’ka. 
miał żvwol zaledwie 24-godzlnny 
Po onia Bytom pokonała u siebie 
Cracovię 3:0 i powróć ła na chwi­
lowo opuszczony tron. „Rycerze 
wiosny” znów muszą sę zadowo­
lić pozycja w?celidera. Za pleca­
mi czolcwel pary. Jedynie z gor­
szym stosunkiem bramek, usadowi­
ła się GWeftfa Warszawa.
i jak długo Jeszcze trwać bę4Jtłe 
ta sytuacja? Czy tegoroczna wio­
sna nie c’obi'e s.ę samodzielnego 
fawory.a I ligi?
- Na te, powtarzane już oa tygod­
ni py.ania. powinna nam dać wre­
szcie definitywną odpowiedz nie- 
dz ela. 8 czerwca. W dniu tym 
ra*noss sie bowiem na ligowy... za­
mach stż-nu. Na objęcie władzy 
w 12-zespołowej ekstraklasie ostrzą 
sobie zęby aż 4 inne drużyny. Po­
lonia Pytom strzec s'ę musi n:e 
tviko ŁKS i Gwar-Ui. a^e również 
Górnika Zabrze i Legli Warszawa.

szę pamiętać, te przed rokiem, gra­
jąc bez Kempnego. Polonia wygrała 
u siebie z Gwardią aż 4:0.

LIGOWI MOCARZE... 
MIĘDZY SOBĄ

Większość ligowych mocarzy gra 
w najbliższej kolejce spotkań mię­
dzy sobą. Polonia wizytuje w By­
tomiu stołeczną Gwardię, a ..Ryce­
rz*? wiosny" z kilkunastotysięczną 
gwardia swych w elhlcieli wyrusza­
ła na oodbói Legii Wars-zawa. Tyl­
ko Góm’k Zabrze ma nieco lat- 
wiejsze zad“'H’e. Na w’asnym bołs- 
ku grać będzie z nierlswnym outs - 
derem. Wisłą Kraków.

■ Prrv szczęśliwym zbiegu nkoliez- 
nośei? aktualny mistrz Polski może . 
zostać w niedzielę nawet liderem I 
tąbalii Potrzebne jest do lego wy) 
sykie zwyyc.ęstwo nad Wisła (5:0) 
or?,T...- przegrana Polonii By om z 
Gwardą (0:2) i ŁKS z Legią w

JAKĄ TERAZ NIESPODZIANKĘ 
ZGOTUJE GWARDIA

To wszystko prawda. N e należy 
jednak zapominać, że Gwardia w 
trudnych meczach po.trafl wzn eść 
s'ę na wysoki poziom. Niech n'ko- 
go nie sugeruje slaby jej występ 
ze Stalą Sosnowiec. Podobna sy­
tuacja zaistniała przed spotkaniem 
z Górn kicm Zabrze, mimo to war­
szaw ary wygrali na Śląsku 4:3.

Gwardziści słyną z najbardziej 
zaskakujący-h niespodzianek. Tylko 
im mogła się zdarzyć-... porażka z 
Cracoyią 0:5 t wygrana w stolicy (!) 
z Legią 5:1 Czym tłumaczyć te na­
gle skok!?

Siła Gwardii tkwi w jej szyb­
kim sposobie gry. Jeśli jest ona 
w pełni sil i potrafi w dogodnej 
d a siebe sytuacji przyśp’eszyć 
tempo, ugiąć się muszą przed nią 
najsilniejsi. Szybki atak, obliczony 
na prostopadle padanie oraz wy­
chodzenie na pozycje, skuteczność 
przeprowadzanych akcji, doskonała 
kondycja i ambicja — oto, podsta- 
wiw: atuty warszawaków. Ale 
niech tylko" nie dop’sze kondycja. 
Gwardia może nas uraczyć pozio­
mem gry zaprezentowanym w o- 
statnim meczu ze Stalą Sosnowiec.

Wynika stąd, że przy wolnie'- 
szei obustronnie i krótkiej grze, 
p-owadzenej przez przeclwn ka 
szanse Gwardl znaczme maleją. A 
Polonia Bytom słynie wlaśn e z ta­
kiego sposobu, gry. Staiemy żalem 
przed zagadnieniem: która z dru­
żyn zdo>a narzucić przeciwników 
swój styl gry 1 konsekwentnie go 
realizować, ma ogromne szanse na 
zwrcięs.wo. Sprawą trenerów A. 
N emea i T. Forysia jest ułożenie 
odpowiedniego planu niedzielnej

raz po raz, Jak we śnie, zjawia się.„ 
berło mstrzowskie. Łódź chce bo­
wiem uczcić M-.ecle ŁKS zdoby­
ciem po r»z pierwszy w Jego hi­
storii tytułu mistrza Polski.

„TYSIĄC WALECZNYCH" 
OPUSZCZA... KRAKÓW

Kryzys w zespole Górnika Zabrze 
pogłębia się, ale Górnik powlenien 
dać sobie radę z Wisłą Kraków. Włas­
ne boisko i ilość klasowych zawod­
ników zdecydowanie przemawia za 
gospodarzami. Takie niespodzianki, 
jak z Leeią w Krakowie, nie będą 
wychodzić Wiśle na każdym me­
czu. Do Zabrza wyjeżdża Wisła w ; 
tym samym składce, w którym 
pokonała wojskowych 2:1. Wraz z 
drużyną udaje się na Śląsk „tysiąc 
walecznych" kibiców.

Drugi podwawelski IT-ltgowiec, 
Cracova gra u siebie z Budowla­
nymi Opo e dopiero w poiVedz a- 
łek. Mecz został przełożony na ten 
termin za zgodą obu drużyn. W ze- j 
spole gospodarzy pod znak em za- i 
pytania stoi start kontuzjowanego ( 
w Bytomiu stopera. Reichla. Być 
może zasta.pl go Mazur. W napa- | 
dzie zagra już, pauzujący ostatnio, I 
prawy: łącznik. Jarczyk. ■

O szóstą pozycję w tabeH- wal- . 
rzyć hedye z Ruchem gdańska Le- ! 
chia. W środę obie jedenastki spe-1 
cialnie nie pop-sały się. Lechia ule- i 
gła ŁKS aż 0:4, w Ruchu zawiódł i 
napad. Jeśli młodsi koledzy Cieśli- | 
ka n:e zmienią- na niedz;ele ce~ j 
lown’ka. możemy być' na Wybrze- |
żu świadkiem nowej, przykrej ne-
spoózmmki d a trenera S'.e'nera.

W Sosnowcu grają outsiderzy. 
Dla Sfali mecz na własnym bois­
ku z Polonia Bydgoszcz Jest bodaj 
ostatnia w7 tel rundzie szansą na 
zdobve'e jak^eoś punktu. Trzeba 
’ednśk zaerać n eco energiczniej I 
Iep’ej w napadzie, niż ostatnio z 
Gwardią Warszawa.

Największa uwaga opinii piłkar­
skiej w kraju skupia się na me­
czach w Bytomiu i Warszawie. Juz 
oj kilku dni w Polon i. Gwardii, j 
ŁKS i Legii panuje niezwykła go­
rączka. Nikt z tej „wielkie! czwór­
ki" nie czuje sie pewnym (swory- 
tem. nikt też nie myśl: o oddaniu 
punktów bez walki. Wojnę podjaz­
dową toczą tylko kibice.-

— Mecz z Gwardią wygramy — 
powiedział ieden ze zwolenników 
polonii. — Styl „harpagonów” bar­
dzo nam odpowiada. Dobra tech­
nicznie i kombinacyjna gra bytom­
skiego napadu łatwo rozmontuje 
blok defensywny gwardzistów, pro-

RZECZY DZIWNE, 
A... PRAWDZIWE

O puchar
Michałowicza

RZESZÓW, 4.6. (teł. wl.) W za­
ległym meczu o puchar Michało­
wicza Rzeszów przegrał z Krako­
wem 0:2 (0:2). Bramki zdoby.i Kar­
piel i Ankus. Sędziował Garus (Za­
głębie).

Nieco zawiedzeni powrócili z Kra­
kowa piłkarze Legii Warszawa. 
Porażka z Wsłą najbardziej zasko­
czyła ich samych.

— Nie graliśmy źle — powiedział 
Woźniak — ale w Krakowe dzia­
ły się dziwne rzeczy. Po pierwsze, 
nieszczęśliwym pociązn ęclem • było 
wyznaczenie na to spotkanie sę­
dziego z Łodzi. Może to n'e m^ało 
wpływu na naszą grę. ale na wy­
nik owszem. Rzut wolny, pp któ- 
rvm padła pierwsza bramka, nie 
powinien m ęć absolutrtię miejsca. 
Przewinienie Maseleso nie 4 kwali­
fikowało się do gwizdka sędziego. 
Dla odmiany nie przerwał on gry 
wówczas, gdy dwa razy na poiu 
karnvm w pół i za ręce chwytany 
był Żmudzki. Ten sposób prowa­
dzenia spotkania przez sędz:ów od­
biera chęci do gry l nie przyczy­
nia się do podniesienia jej pozio­
mu.

— W Krokow e dał się jednak od­
czuć brak w napadzie Brychczego. 
Zientara nie był go w stanie w peł­
ni zastąpić.. Gdyby z Ws’ą zagrał 
..Kici”, zwycięstwa nie odebrałyby 
nam nawet błędy sędziego. Wisła 
ne jest najgorszą drużyną w I 
lidze, ale do poz?omu Legii w nor­
malnej form-e 1 składzie dużo jej 
jeszcze brakuje.

NARESZCIE. SIĘ ZETRĄ

W II lidze odbędzie się „poje­
dynek wiosny”. We Wrocławiu 
miejscowy Śląsk gości Pogoń Szcze­
cin. L:derem grupy północne! jest 
Pogoń. Do utrzymania p:erwszej 
lokaty i zdobycia tytułu wiosen­
nego mistrza wystarczy jej w tym 
meczu wynik remisowy.

GRUPA PÓŁNOCNA: Lech Poznań 
— Piast N. Ruda, Callsla — Polo­
nia Gdańsk, Zawisza — Marymont, 
Pomorzanin — Warta, Arkonla — 
Górnik Wałbrzych.

, GRUPA POŁUDNIOWA: AKS —
Stal Rzeszów, Naprzód * Wawel,
Concordia — Stal Mielec, Unia 
Górnik Radlin, Legia Krosno — 
piast. Garbarnia — Szombierki.

J« Lechowski

BRYCHCZY... W POGOTOWIU

• ©$jH»row
©

, LUBLIN. 6.6. (teł. wł.) — W klu­
bowych mistrzostwach Polski ju­
niorów Porilase uległo Legii Kros-
no 0:1 (0:0). Samobójczą bramkę
strzelił obrońca Podlasia Szmidt. 
Sędziował Kasprzyk z Warszawy

W piątek legioniści przeprowa­
dzili ostatni trening. przed szlagie­
rowym meczem z łódzkimi ..Ryce­
rzami wiosny”. Trenował. również 
Brycltczy. Jego start w tym spot­
kaniu jest bardzo prawdopodobny.

—. Jeśli zagra „Kici” — orzekli 
Maseli i Wożniak — z ŁKS wygrać 
powinniśmy, choć gra łodzian zu­
pełnie nam nie odpowiada. Nawet 
w swej najlepszej formie w Łodzi 
Jeszcze nigdy nie wygraliśmy. A i 
w Warszaw'e częściej schodziliśmy 
z boiska pokonani. W niedzielę tę 
zlą passę chcemy wreszcie przer­
wać. Spodz:ewamy się. że pomo­
gą nam, nasi coraz wierniejsi ki­
bice.

Dużo zależy od pogody. Jeśli 
będzie chłodno, w ŁKS może być 
groźna cała środkowa trójka napa­
du: Baran, Szymborski, Sopór-k. 
Wolelibyśmy przeto, aby w nie­
dzielę był upał. Wówczas Baran i 
Szymborski nie wytrzymają z na­
mi kondycyjnie. Soporka należy się 
obawiać bez względu na pogodę. 
To jest mózg łódzkiego napadu, bo­
daj jeden z najofiarniej tam gra­
jących napastników — kończą na-
si rozmówcy.

Łodzianie szykują na stolice

Komunikat

totka
Totalizator Sportowy zawiadamia, 

ie na 10 zakłady piłkarskie na dzień 
8 czerwca br. wpłynęło 748.182 roz­
wiązań. Zgodnie z regulaminem na 
nagrody poszczególnych stopni 
przypada kwota 748.182 zł.

Spotkanie Cracovia — Budowlani 
Opole objęte zakładami na dzień 
t czerwca br. odbędzie się w dniu 
8 czerwca br. 1 będzie brane pod 
uwagę w zakładach.

„PRZEGLĄD SPORTOWY" 
Wydawnictwo 

„PRASA SPORTOWA"
Adres Administracji — Wydaw 

nlctwo „Prasa Sportowa”, War 
szawa. Mokotowska U, III p.. tel 
«4271.

Redaguje Kolegium w składzie. 
Grzegorz Aleksandrowicz (sekre­
tarz redakcji), Lech Cergowskl 
Edward strzelecki (redaktor na­
czelny). Witold Szeremeta (sekre 
tarz redakcji), Jerzy Zmarzllk 
(zastępca naczelnego redaktora).

Warszawa, Mokotowska 24. III. 
p. Telefony: Centrala «4241 1 «4242
oraz bezpośrednie Redaktor
Naczelny I Sekretariat - MUS 
Sekretarz Redakcji - «2804, Dział 
Sportu - «810«. «M«8, Redaktoi 
Naczelny przyjmuje w dni pow. 
«zednle w godz. 12—13.

Zdezaktualizowane egzemplarze 
dzienników d czazoplam motna 
nabywać w Centrali Kolportażu 
Praiy I Wydawnictw „Ruch” - 
Warszawa, ul. Srebrna nr 12.

Zakłady Graficzne 
..Dom stewa Poliklego”

Zam. r>n-B a-»

prawdziwy najazd. Jut przed dwo­
ma tygodniami nadeszło z Łodzi 
zapotrzebowanie na 5 tysięcy bile­
tów. Dziś ilość entuzjastów ŁKS. 
mających stawić się w Warszawie, 
szacowana Jest prawie.na 15 ty­
sięcy!

Miłośnicy tegorocznego Jubilata, 
za którego daliby się pokrajać, go­
rąco pragną zwycięstwa nad Le­
gią. A później? Przed ich oczyma1

•ny
..t.n.cii Qf). 

tychczasowych mistrzo-tw^h 
świata. W 1930, jako renrt7J 
tant swego kraju, bv! Slabi>e 
jednym z najlepszych napas:ni 
ków turnieju w Monterideo i 
królem strzelców z 3 zdoh-v 
mi bramkami. WrerniEró” ąi 
następnie do Wioch i jako pr- 
mocnik Vittorio Pozzo wspof. 
pracował z nim przy przygnlńl 
waniu i kierowaniu zepoirrn 
„squadra azzurri", która w 11734 
i 1938 r. zdobyła tytuł mistrza 
świata. Po wojnie zajmuję sta- 
nowisko trenera drużyny arępn- 
tyńskiej i chociaż ta nip uc7p<«. 
niczyla w 1950 i 1954 w 
mistrzostw świata, cm sam żad­
nych nie opuścił. Jako wrbitpr 
fachowiec i znawca futbolu f„. 
ropejskiego współpracował ściśle

wszystkich jednak łączy współ- ' uczestniczy} we wszystkich
na cecha: część zaszczytów pe i
odniesionym sukcesie spada na 
nich, a za niepowodzenia pono­
szą zwykle większą odpowie­
dzialność, niż wynika to z rze­
czywistości.

Wśród 16 generałów szwedz­
kiej batalii piłkarskiej—spoty­
kamy kilka wybitniejszych oso­
bistości, których warto na kil-

W "

W 3 niin. meczu Gwardii ze
lewej)-

Czwartkowe spotkania
mecze piłsarzyw II lidze

Stalą Konopelski
przegrał pojedynek z Hachor- 
kiem, który w chwilę póź­
niej zdobył prowadzenie dla 

Gwardii 1:0 
Fot. „PS” — E. Warmiński

Stefaniszyn piąstkuje piłkę nad 
głową Skiby (Stal) podczas
meczu Gwardia — 

w Warszawie
Stal

Fot. „PS” — R. Koński

Na tle Cracovii
Polonia Bytom była ekstraklasą

KATOWICE, 5.6 (tel. wł.). Polo­
nia Bytom — Cracovia 3:0 (1:0). Bramki strzelili w 2 min. Kemp- ny, w 55 Kempny i w 75 minu­cie Pilot. Sędziował Holyst z Warszawy. Widzów ponad 15 tys.

POLONIA: Szymkowiak, Dy- 
niarczyk, Olejniczak, Widawski, 
Kohut, Wieczorek, Sąsiadek, 
Trampisz, Kempny, Liberda. 
Pilot.

CRACOVIA: Michno, Mazur, 
Reichel, Szymczyk, Malarz, Sza- 
rański, Opoka,...DudoA, Manow- 
ski,- ęząrnecki Kasprzyk,.............

Nie ucichły jeszcze wiwaty na cześć Cracovii w wykonaniu licznych kibiców tej drużyny, przybyłych do Bytomia, a już Michno musiał wyciągnąć piłkę z siatki, kapitulując przed | strzałem Kempnego. ‘Miało to miejsce w 2 minucie gry. Wiwa-

ty. krakowskich kibiców zlały si? 7-ylJrómkim okrzykiem; byto- miąn^którzy bramkę Kćmpne- g«i’ przyjęli z niesłychanym aplauzem, gdyż została zdobyta Po pierwszorzędnej akcji lewej strony ataku Polonii.
Był to tylko przedsmak emo­cji, jakich doznaliśmy na tym meczu., Polonia zagrała • bowiem niezłe ? spotkanie. Posiadając miażdżącą przewagę przez nie­mal 90,minut raczyła swych ki­biców udanymi zagraniami, wy wołującym’ zachwyt. Niestety, atak__ Polonii nie był najlepiej dysponowany strzało wo, Na­pastnicy zawodzili w najbar- dziejókapitalnych okazjach 1 prawdę mówiąc, stracili szanse na rozgromienie drtiżyny gości.
Gospodarze zdobyli jeszcze' dwie bramki, któfych nie uznał sędzia, poza tym Liberda nie

wykorzystał rzutu karnego, w dobrym stylu obronionego przez bramkarza' gości Michno. Pił­karz ten był jedynym wartoś­ciowym graczem Cracovii i u- chronil swą drużynę od wyższej porażki.
Cracovia od 38 minuty grała w dziesiątkę, gdyż w zderzeniu z Kempnym kontuzjowany zo­stał Reichel. Fakt ten nie może umniejszyć zwycięstwa Polonii, bo .jeszcze przed kontuzją sto­pera gości gospodarze mogli za­pewnić sobie wysoką wygraną
W drużynie Polonii najlepiej spisali się Sąsiadek i Pilot. Do­bry». mecz rozegrał również Kempny, powracający wyraźnie do formy. W pomocy tym razem lepszy byi Kohut, w defensywie zaś na plan pierwszy wybijał się Dymarczyk,

(B)

z trenerami Urugwaju tak w 
Brazylii jak i w Szwajcarii i bvl 
ich gościem.

Po kilku latach żmudnej prą. 
cy nad zawodnikami nauczył 
swą drużynę zespołowej gr,,
którą — jego zdaniem — czyni 
z żonglerów argentyńskich pn- 
ważnych kandydatów do tytułu 
mistrzowskiego i bardzo groź­
nych rywali czołowych zespołów
europejskich.

i 
i

Z Marymonfem „krucho"
WARSZAWA, 5 6. Marymont W-wa

— Pomorzanin
Bramki zdobyli:

Toruń (0:2».
Szulc i Wesolow-

skl. ■ Sędziował Nikiel z Katowic. 
Widzów ok. 800.

MARYMONT: Pałasz, Kosmol, Ro­
dak, Szkudlarz. Łuczyński, Jezier­
ski II, Borysłak, . Laskowski, Je- 
zerski 1, Bogacki, Jazlowleckl.

POMORZANIN: Dąbrowski, Sitko, 
Wakarecy, Pulczyńskl, Szulc, Ml- 
kietiuk. Zieliński, Wesołowski, Ja- 
rysz, Cirkowski, Magryś.

Stołeczny Marymont toczy się po 
równi pochyłej. Jego ostatni mecz 
z drugim kandydatem do spadku 
utwierdza nas tylko w . przekona­
niu, że z taką gra, nie ma co szu-
kać. szczęścia w II lidze. 

Obie drużyny zagrały •
tek na bairdzo słabym 
Goście byli zespołem

w czwar- 
poziom e.

nieco lep-
szym, zarówno w obronie jak i w 
ataku. Napad Pomorzatvna wyka- 
zał,więcej .skuteczności pod bramką 
Marymontu l słusznie należą mu 
się oba punkty.

W zespole Marymontu kompro- 
mitująco słabo zagrał atak. Warto 
podkreślić że, w nielicznych strzałach 
oddanych na bramkę Pomorzanina, 
poważny udział miała pomoc. .

(M-r)

Kalus z AKS 
usunięty z boiska

KRAKÓW, 5.6. (tel. wł.) Wawel — 
AKS Chorzów 1:6 (1:0). Bramkę 
zdobył Durniok w 21 min. W ostat­
nich 7 minutach nie grał, usunięty 
z boiska. Kalus (AKS). Sędziował 
Cieślak z Warszawy. Widzów ok. 
3 tys.

WTAWELs Pajor. Krzyżanowski. 
Kaszuba. Kołodziejczyk, Grybośt, 
Kremen owski. Słysz. Zapalski, 
Dumiok, Danielewski, Szydło.

AKS: Szołtysek, Kałus, wieczorek, 
Ledwoń, Kiełtyka, Widera. Skrzy­
piec, Weczerek, Pilarek. Krawiarz, 
Ksola.

Z meczu na mecz lep‘ej grający 
Wawel odniósł zwycięstwo, które 
mogłoby być o wiele -wyższe, gdy­
by nie świetna gra Szołtyska w 
bramce i gdyby chorzowtanom w 
kilku wypadkach nle przyszły z po­
mocą słupki, względnie poprzecz­
ka.

AKS popełnił błąd taktyczny, nie 
wykorzystując w końcowej faz!e 
meczu zmęczenia Wawelu, wyni­
kłego z narzuconego przez niego 
mlnego tempa w I połowie. Cho- 
rzowianie, zamiast przystąpić w 
tym okresie do generalnego na­
tarcia, przeszli na grę brutalną, w 
wyniku której opuścił boisko Ka­
lus. W zwycięskiej drużynie naj­
lepiej grali Pajor. Kaszuba, Dur- 
niok i Słysz, a w AKS Szołtysek, 
Wieczorek, Krawiarz i Ksola.

(St. H.) •

Unia Racibórz 
nadal wynrywa

RACIBÓRZ, ««. (tel. Wl.) 
Racibórz — Szomberkl 3:1

yn‘a 
(0:1).

Bramki dla Unii zdobyli: Lazar (63)
Klimąszka (72), Żaczek dla
Szombierek: Nowak (5). Sędziował 
Prcjs (Gdańsk). Widzów 7 tys.

UNIA: Kostka, Kusz, Kokot, Flnk. 
Boczek, Moik. Mchalskl. Urbas, 
KUmaszka, Żaczek, Lazar.

SZOMBIERKI: Heluszka, Ekiert, 
Działach, Pośpiech. Kokot, Szyman­
kiewicz, Luda, Peszke, Poloczek, 
Kuczera, Nowak.

Mecz był bardzo emocjonujący I 
obfitował w wiele sytuacji pod­
bramkowych. W pierwszej połowie 
lepszym zespołem były Szombier­
ki, mając przez cały czas nlezija- 
czną przewagę. Wiele niebezpiecz­
nych momentów pod bramką Unii 
stwarzali przede wszystkim Nowak 
I Poloczek.

Po przerwie Unia przejęła z miej­
sca inicjatywę w »wol« ręce, uzy­
skując w miarę upływu czasu zde­
cydowaną przewagę. W zespole go­
spodarzy w ataku najlepiej zagrali 
Michalski 1 Żaczek, a w defensy­
wie Kusz 1 Flnk, W drużynie Szom-

bierek wyróżnić należy bramkarza 
He uszkę, stopera Dzialacha oraz 
Nowaka i Poloczka w ataku.

(S)

i

i

SZTOKHOLM. Piłkarze Frań- i 
cji i Węgier rozegrali w czwar- 1 
tek sparringowe mecze w V 
Szwecji. Francuzi wygrali z f 
ll-ligowym zespołem szwedz- 4 
kim Saab — S:l. Węgrzy na- a 
temiast rozegrali dwa 50-mi- f 
nutowe spotkania, w pierw- f 
szym pokonali reprezentację i 
prowincji Aarsunda — 14:0, a a 
w drugim wygrali z zespołem J 
prowincji Hocgbo — 2:1. f 

„Próbny galop" piłkarskiej A 
reprezentacji Szkocji , miał a 
miejsce w szwedzkiej miejsca- \ 
mości Eskilstuna. Reprezen- f 
tacja Szkocji pokonała, po nie- f
zbyt ciekawej grze, reprezen- a 
tacte prowincji 2:0 (1:0). \

Stabile jest bardzo energie?, 
nym trenerem. Ostatnią. kiwir 
mecenasi związkowi i klubowi 
zaczęli się mu wtrącać do re­
prezentacji — zagrozi! natych­
miastowym odejściem. Przed 
rokiem zaś wymusi! na związku 
zakaz emigracji czołowych za­
wodników do Europy. Liczy 
dziś 52 lata i ma duże uznanie 
wśród najwybitniejszych trene­
rów świata.

Podobnie duże uznanie ma 
trener reprezentacji NRF Sepp 
Herberger. Prowadzi drużynę 
niemiecką od 20 lat bez przer­
wy. Objął tę funkcję jako na­
stępca dr Otto Nerza w loku 
berlińskiej Olimpiady7. Ceniony 
jest zwłaszcza jako doskonały 
taktyk, opracowujący swe pla­
ny do każdego meczu na pod­
stawie studiów gry przeciwnika 
i możliwości indywidualnych 
własnych zawodników.

Jego największym triumfem 
było doprowadzenie niedocenia­
nej powszechnie jedenastki 
NRF do tytułu mistrza świata w 
1954 roku. Mimo dość częstej 
krytyki, pozostaje nadal jedy­
nym „władcą” na podwórku re­
prezentacji kraju. Liczy 61 lat.

Do ciekawych postaci trener­
skich należą również bardzo 
m’ody wiekiem (44 lata), lecz 
niezwykle zdolny teoretyk i 
praktyk piłkarski Walter Win- 
terbottom z Anglii, Gawryil Ka- 
czalin (ZSRR) i Josef Argauer 
(Austria). Ten ostatni miał po­
czątkowo „ciężkie życie” z pił­
karzami i działaczami związku. 
Kilka niepowodzeń reprezenta­
cji Austrii wywołało szum 
w prasie, zarzucającej mu nie- 
fachowość i brak rozeznania w 
szeregach ekstraklasy. Później 
uspokoiło się wokół jego osoby,
a dziś nawet gazety, które ongiś

Polonia Bytom

— Cracovia 3:0 (1:0)
1. Polonia Bytom 13:5 23:8
2. ŁKS 13:5 21:11
3. Gwardia 13:5 23:15
4. Górnik 11:7 25:13
5. Legia 11:7 19:15
6. Ruch 10:8 17:11
7. Lechia 9:9 16:21
8. Budowlani 8:10 11:15
9. Wisła 6:12 13:19

10. Cracovia 6:12 12:22
11. Polonia Bydg. 6:12 10:26
12. Stal 2:16 9:23

i

i 
ł 
t

Również reprezentacja Wa­
lii rozegrała pierwsze spotka 
nie snarringowe na tereny

i a dziś nawet gazety, które onsis 
। bezpardonowo atakowały swe­
go kolegę po fachu (Argauer

Szwecji. Przeciwnikiem Walij- i 
etyków . była reprezentacja \ 
miejscowości Saltsjoebaden. w V
której kmatcrwjq piłkarze
Wnlif. Spotkanie zakończyło ł 
sie zwycięstwem gości 13:0. \

Piłkarze Brazylii spotkali się r ... ---------  _ ----------------- .. .. leg0w Boraas z reprezentacją 
miasta, wygrywając 4:1.

NA DWA DNI 
PRZED PREMIERĄ

„Gorączki piłkarskiej" 
dwa dni przed otwarciem

4

na 
mi-

strzostw świata nie widać w i 
Szwecji. Ukarały sie wpraw- \ 
dzie na słupach ogłoszenia- f 
wych plakaty z dokładnym f 
„rozkładem jazdy", a prasa, a 
nawet codzienna, zaczyna rów- \ 
nlcż pisać coraz więcej o zbli- t 
tających sie rozgrywkach, ale 
nie wywołuje to większego, za- a 
interesowania. Jest to zupel- y 
nie zrozumiałe, gdyż większość r 
kibiców piłkarskich zaopatrzy- i 
ła się już w karty wstępu i a 
spokojnie czeka na otwarcie J 
zawodów. V

jest z zawodu dziennikarzem 
sportowym) wierzą dziś, że re­
prezentacja Austrii sprawi 
wszystkim milą niespodziankę.

Trenerami pozostałych fina­
listów są: Karci Kolsky (CSH), 
Peter Doherty (Irlandia), Aure­
lio Gonzales (Paragwaj). Ale­
xander Tirnanic (Jugosławia). 
Dawson Walker (Szkocja). Paul 
Nicolas (Francja). Lajos Barotl 
(Węgry), George Rąynor (Szwe­
cja), Ignacio Trellez (Meksyki, 
Jimmy Murphy (Walia) i Vin­
cent Feola (Brazylia).

(a)

Dynamo Moskwa 
- Dynamo Beilm 3:2

MOSKWA. W Moskwę rnregrane 
zostało międzynarodowe spotkań e 
p (karskie między drużynami 
namo Moskwa i Dynamo Berlin- 
Zwyciężyli piłkarze radzieccy 3.".

M

GRUPA PÓŁNOCNA
Marymont W-wa

— Pomorzanin 0:2 (0:2)
1. Pogoń Szcz. 17:1 22:4
2. Śląsk Wr. 14:4 17:6
3. Lech 12:6 14:8
4. Warta 9:9 9:9
5. Polonia Gd. 9:9 12:12
6. Arkonla 9:9 16:17
7. Calisia 9:9 8:11
8 Zawisza Bydg. 8:10 13:15
9. Piast N. Ruda 8:10 13:19

10. Pomorzanin 5:13 9:13
11. Górnik Wrałb. 5:13 7:12
12. Marymont 3:15 6:20

GRUPA POŁUDNIOWA 
Unia Racibórz

— Szombierk 

Wawel Kraków
3:1 (0:1)

— AKS Kościuszko 1:0 (1:0)
1. Unia Racib. 12:6 18:13
2. Naprzód Lip. 12:6 20:15
3. Górnik Radlin 10:8 15:10
4. Stal Mielce 10:3 14:11
5. Szombierki 1":8 13:11
6. Concordia 1?:8 17:15
7. Legia Krosno7 9:9 10:9
8. Piast Gl. 8:10 17:17
9. Wawel Kraków 8:10 8:9

10. Stal Rzeszów 8:10 13:15
11. Garbarnia 7:11 11:19
12. AKS 4:14 13:25

W meczu z Wisłą Kraków z konieczności na środku nop^11 
zagrał w Legii Ciupa, Na zdjęciu: widzimy go w pojedpeku 

ze stoperem Wisły, Kawnlą. , 
Fot. W. Pawio"5*'1

zasta.pl

